
PBM Nowa Huta
na pierwszej linii
100-tysłęczna izba mieszkaniowa przodującego przedsiębiorstwa

PROLETARIUSZE WSZYSTKICH KRAJÓW ŁĄCZCIE Się!

7V mwrAZf:

Jubileusz najstarszej uczelni

Ludowego Wojska Polskiego

Z ostatniej chwili

12 bm. w wydziale mechanicz­
nym Polskich Zakładów Opty­
cznych w Warszawie odbyło się
zi branie Podstawowej Organiza­
cji Partyjnej. W zebraniu u-

czestniczył członek Biura Poli­
tycznego i sekretarz KC PZPR

— Zenon Kliszko.
Na zdjęciu: Z. Kliszko otrzy­
muje nową legitymację partyj­
ną z rąk I sekretarza KZ PZPR

— Mariana Piol skiego.
CAF — Rosiak — Telefoto

Delegacja Sejmu
zaproszona do ZSRR

WARSZAWA (PAP)
12 bm. ambasador ZSRR w

Polsce Awierkij Aristow zło­
żył wizytę marszałkowi Sej­
mu Czesławowi Wycechowi.

Ambasador Aristow prze­
kazał marszałkowi Wyce­
chowi zaproszenie Rady Naj­
wyższej ZSRR do złożenia
w roku przyszłym przez de­
legację Sejmu wizyty w

Związku Radzieckim.

XXI sesja
RWPG

Zakończenie rozmów w Moskwie

(Inf. wł.) Przedsiębiorstwo Budownictwa
Miejskiego Nowa Huta w najbliższych dniach

oddaje do użytku stutysięczną izbę mieszkal­
ną, która mieści się w bloku budowanym w

najmłodszej dzielnicy Krakowa (patrz zdję­
cie powyżej).

Przedsiębiorstwo to, powołane do budowy
całego zaplecza mieszkaniowego dla pracow­
ników rozwijającego się Kombinatu — Huty
im. Lenina, obecnie objęło swoją działalno­
ścią inne dzielnice miasta, z których stałe re­
jony działania stanowią: Nowe. Grzegórzki
Olsza II i Dąbie. Oprócz bloków mieszkal­
nych PBM wybudowało wiele szkół, ośrod­
ków zdrowia i innych budynków użyteczno­
ści publicznej. Prowadzi ono trzy główne ro­
dzaje działalności: produkcję podstawową c

rocznej wartości rzędu 230 min zł, produk­
cję pomocniczą dochodzącą do 88 min zł oraż

usługi produkcyjne określahe na kwotę 67
min zł rocznie. Globalna wartość produkcji
osiąga 400 min zł rocznie.

Warto podkreślić, że w ramach usług pro­
dukcyjnych (poza obsługą przedsiębiorstw w

zakresie drobnego i średniego sprzętu oraz

transportu) PBM prowadzi scentralizowaną
gospodarkę żurawiami wieżowymi dla obsługi
wszystkich przedsiębiorstw budowlano-mon­
tażowych na terenie miasta i województwa
krakowskiego. Jako dowód uznania dla umie­
jętności pracowników PBM powierzono im w

bieżącym roku wykonanie tynków wewnętrz-

nych w 14-kondygnacyJnym budynku głów­
nym RWPG w Moskwie. Praca ta została
bardzo wysoko oceniona przez sekretariat
RWPG w specjalnych listach pochwalnych.

Przedsiębiorstwo szczyci się największ:
wydajnością pracy w stosunku do innycl
orzedsiębiorstw działających na terenie na

szego województwa Można również powie­
dzieć, że PBM Nowa Huta jest jednym z naj­
lepszych albo najlepszym przedsiębiorstwem
budowlanym w Polsce. Już z końcem listo-
oada załoga przedsiębiorstwa zameldowała o

wykonaniu zadań planu rocznego w 111 prcc.
Wydajność pracy . w porównaniu z Innymi
przedsiębiorstwami waha się w granicach
50—70 proc., oczywiście na korzyść PBM. Jest
to zasługą blisko 2,5 tys. załogi przedsiębior­
stwa.

Za wyniki uzyskane w 1966 roku PBM

otrzymało sztandar przechodni ministra bu­
downictwa i przemysłu materiałów budowla­
nych i ZG ZZ.

Na wczorajszej konferencji prasowej dy­
rektor naczelny Kazimierz Morawski przed­
stawił bogaty materiał dotyczący pracy
przedsiębiorstwa na przestrzeni 18 lat. Wy­
niki rzeczowe i ekonomiczne zdobyte w tym
czasie świadczą o niezaprzeczalnych osiągnię­
ciach PBM, które warto niewątpliwie prze­
nieść na teren Innych przedsiębiorstw bu­
dowlanych w Polsce. (Arpo)

Przemówienie marszałka M. Spychalskiego

WARSZAWA (PAP)
12 bm. w Akademii Sztabu

Generalnego im. gen. Karola
Świerczewskiego odbyła się z

udziałem członka Biura Poli­
tycznego KC PZPR. ministra
obrony narodowej, marszałka
Polski Mariana Spychalskiego
uroczystość jubileuszu 20-lecia
tej najstarszej uczelni Ludowe­
go Wojska Polskiego.

Pozdrowienia od naczelnego
dowódcy Zjednoczonych Sił
Zbrojnych państw sygnatariu­
szy Układu Warszawskiego,
marszałka Iwana Jakubowskie­
go oraz od komendantów po­
krewnych wojskowych akade­
mii ZSRR, CSRS i NRD prze­
kazał słuchaczom i kadrze ASG
gen. armii W. Iwanow.

Następnie wygłosił przemó­
wienie marszałek M. Spychal­
ski, który powiedział m. in.:

W procesie budowy nauko­
wych podstaw rozwojowych o-

bronności kraju wyznaczyliśmy

rolę wiodącą Akademii Sztabu
Generalnego. ASG od początku
swej działalności wnosiła rzetel­
ny wkład w realizację postawio­
nych przed nią zadań.

Obecnie istnieją wszelkie wa­
runki, pozwalające na wzboga­
cenie problematyki oraz treści i
zakresu pracy ASG. Opracowa­
na już została koncepcja obron­
na, opierająca się na naukowym
rozeznaniu, że nasza obronność
organicznie wyrasta z całości so­
cjalistycznego rozwoju PRL i
świadomości społeczeństwa, że
obrona naszego kraju organizo­
wana jest w warunkach istnie­
nia potężnej wspólnoty sojuszni­
czych krajów socjalistycznych,
której główną siłę stanowi Zwią­
zek Radziecki.

Po zakończeniu przemówienia
marszałek M. Spychalski w

imieniu Rady Państwa dokonał
aktu dekoracji sztandaru ASG
Orderem Sztandaru Pracy —

I klasy.

Delegacja NRD opuściła stolicę ZSRR

MOSKWA (PAP)
Związek Radziecki i Niemiec­

ka Republika Demokratyczna W
komunikacie opublikowanym we

wtorek wieczorem w Moskwie,
po zakończeniu wizyty delegacji
partyjno - rządowej NRD pod
przewodnictwem Waltera Ulbri-
chta, potępiły zdecydowanie od-

rodzenie się neofaszyzmu w

Niemczech zachodnich. Oświad­
czyli oni, że nie dopuszczą do
tego, „by w Niemczech zachod­
nich odrodziło się zarzewie fa­
szyzmu i wojny”.

*

We wtorek wieczorem delega­
cja NRD opuściła Moskwę.

BUDAPESZT (PAP)
We wtorek rozpoczęła w

Budapeszcie obrady XXI se­
sja Rady Wzajemnej Pomo­
cy Gospodarczej. Uczestnicy
posiedzenia wysłuchali refe­
ratu przewodniczącego sesji,
szefa delegacji WRL, Antala
Apro, pt. „Wielka Socjali­
styczna Rewolucja Paździer­
nikowa a nowy typ stosun­
ków gospodarczych między
krajami socjalistycznymi”.

Sesja przedyskutuje refe­
rat Komitetu Wykonawcze­
go o działalności Rady po XX
sesji i o głównych kierun­
kach działalności i zadaniach
na najbliższy okres.

Z obrad Egzekutywy KW PZPR

• Ocena realizacji
uchwał VII Plenum KC

• Wymiana
legitymacji partyjnych

(Inf. wł.) Na wczorajszym morządów robotniczych i or-

posiedzeniu, Egzekutywa KW ganizacji partyjnych, celem
dokonała oceny realizacji U- szybkiego usunięcia istnieją-
chwał VII Plenum KC, w cych jeszcze niedomagać peł-
zakresie usprawniania orga­
nizacji oraz metod zarządza­
nia w przedsiębiorstwach i
zakładach naszego regionu.

Jak wykazano, mimo po­
prawy i osiągnięć w tym za­
kresie, będących wynikiem
realizacji zamierzeń objętych
zakładowymi programami u-

sprawnień organizacji pro­
dukcji i zarządzania, wystę­
pują jeszcze — co widać
zwłaszcza na przykładzie wy­
ników gospodarczych w łip-
cu i sierpniu br. — pewne
Zaniedbania i nieprawidło­
wości. Są one m. in. kon­
sekwencją niedostatecznej
niekiedy i niesystematycznej
kontroli pracy administracji
przez instancje i organizacje
partyjne, a także — przez
zainteresowane zjednoczenia
li resorty. Do najjaskraw­
szych zaniedbań należy,
zła — w dość wielu wy­
padkach — struktura za­
trudnienia, przekraczanie
funduszu płac i słaby wzrost

wydajności pracy, przy wy­
stępującym równocześnie
braku rytmiczności w reali­
zacji planów produkcyjnych.

Egzekutywa KW, w podję­
tych zaleceniach, zwraca u-

wagę m. in. na konieczność
dalszego zaktywizowania sa-

nej realizacji obecnych i
przyszłych programów dal­
szego usprawniania organiza­
cji pracy i metod zarządza­
nia w zakładach naszego re­
gionu.

W drugim punkcie porząd­
ku dziennego, Egzekutywa
KW dokonała oceny wymiany
legitymacji partyjnych, która
stała się ważną kampanią
polityczną. Przyniosła ona —

w efekcie — duże rezultaty
ideoWo-wychowawcze. Za­
równo zebrania partyjne, jak
i rozmowy, którymi objęto
ok. 44 tys. towarzyszy, spo­
wodowały znaczne ożywie­
nie pracy wewnątrzpartyjnej
i pomogły w przełamaniu
bierności w pracy wielu
członków a nawet całych or­
ganizacji partyjnych.

W wyniku wymiany legi­
tymacji partyjnych osiągnię­
to widoczny już wzrost dy­
scypliny partyjnej i większe
zaangażowanie się członków
partii w działalność partyj­
no-polityczną.

Na zakończenie, Egzekuty­
wa', której przewodniczył se­
kretarz KW tow. M. HEBDA,
omówiła sprawy organizacyj­
ne. (cz)
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S misji Edukacji Narodowej
S ministra Adama Rapackiego,
q który w latach 1950—56 był

8□□
8□□□

□□□□□□□□a□□□□□□
8□□□□

NOWI JORK (PAP)
11 bm. Komitet Polityczny

XXII sesji ONZ przystąpił do
dyskusji nad problemami roz­
brojenia. Debatę otworzyło wy­
stąpienie stałego przedstawi­
ciela PRL przy ONZ, amb.
Bchdana Tomorowicza.

Podstawą debaty jest raport

Amerykańska baza wojskowa w Bu Dop po ataku partyzan­
tów poludniowowielnamskich. CAF — Telefoto

Pirackie rajdy
amerykańskich samolotów

na terytorium DRW
HANOI — PARYŻ — nież na tereny leżące

LONDYN (PAP) 60 km na północ od
poniedziałek samoloty zdemilitaryzowanej.

podniebni dokonali
kilka sporadycznych
na poszczególne cele

Agencja Reutera podaje, iż
rzecznik sił USA w Sajgonie,
poinformował we wtorek o

starciach między oddziałami
partyzantów południowowiet-
namskich a czwartym pułkiem
wojsk USA, który miał wspar­
cie zmotoryzowanego batalio­
nu. Walkę stoczono na piasz-
szystych wydmach w północ­
no-wschodnim rejonie Wiet­
namu południowego nad brze­
giem morza południowo-chiń-
skiego.
(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

W
amerykańskie, mimo złych
warunków atmosferycznych,
zaatakowały kilka obiektów
w rejonie Son Tay około 40
km na północny wschód od
Hanoi. Celem amerykańskich
ataków lotniczych był rów­
nież konwój drogowy około 70
km na północny wschód od
Hajfongu.

Piloci amerykańscy prze­
prowadzili także rajdy w re­
jonie przełęczy Mu Gia bom­
bardując liczne obiekty cy­
wilne i wojskowe na terenach
położonych około 30 km na

północny wschód od tego
punktu. Bomby spadły rów-

około
strefy
Piraci

jeszcze
nalotów
DRW.

Z KRAJU Szkolnictwa Wyższego za­
twierdziło program nieobo-

• We wtorek w Minister- wiązkowej nauki języka es-

stwie Oświaty i Szkolnictwa peranto w szkołach podsta-
Wyższego odbyła się uroczy- wowych i średnich,
stość dekoracji Medalem Ko- • W Chełmie Lubelskim

i w ciągu 10 dni zaszczepiono
przeciwko durowi brzuszne­
mu ok. 20 tys. osób. We
wtorek — po spokojniej­
szym poniedziałku — zano­
towano znowu wzrost zacho­
rowań.

ministrem szkolnictwa wyż­
szego.

• 16 weteranów Rewolucji
Październikowej, mieszkają­
cych w stolicy i woj. war­
szawskim, spotkało się we

wtorek w gmachu KC PZPR,
gdzie ambasador ZSRR w

Polsce — A. Aristow udeko­
rował ich odznaczeniami ra­
dzieckimi, przyznanymi przez
Radę Najwyższą ZSRR.

• 12 bm. odbyło się w

Warszawie wspólne posie­
dzenie prezydiów ZG ZMS
i ZG ZMW, poświęcone omó­
wieniu działalności wydaw­
nictwa „Iskry” oraz pracy o-

bydwóch organizacji wśród
młodzieży pochodzącej ze

wsi i pracującej w miastach.

• We wtorek obradowało
w Warszawie plenum ZG
ZNP poświęcone omówieniu
planu pracy i budżetu Zwią­
zku na r. 1968.

• Ministerstwo Oświaty i □□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□□
jeszcze za utrzymaniem rosz­
czeń NRF do wyłącznego re­
prezentowania Niemiec.

• Prasa irańska podaje, że
we wschodnich rejonach,
kraju — Kerman — odkryto,
być może największe w

świecie złoża miedzi.
• Willy Brandt przepro­

wadził w'e wtorek rozmowę
z zarządem frakcji FDP, na

temat polityki wewnętrznej
i zagranicznej NRF.

delegacja KP Finlandii z se­
kretarzem generalnym W.
Fessi na czele.

• Na zaproszenie KP Au­
strii w dniach 4—9 grudnia
br. bawiła z wizytą w Wied­
niu delegacja Węgierskiej
Socjalistycznej Partii Robot­
niczej z sekretarzem KC
WSPR Belą Biszku na czele.

W SKRÓCIE
Z ZAGRANICY

• AFP podaje, że rząd cy­
pryjski ustosunkowany jest
przychylnie do propozycji U
Ihanta w sprawie przedłuże­
nia mandatu sił ONZ na wy­
spie.

• Przewodniczący Związ­
kowej Rady Wykonawczej
SFRJ M. Szpiljak przyjął wc

wtorek ministra spraw zagra­
nicznych NRD O. Winzera,
przebywającego z wizytą w

Jugosławii.
• Kanclerz NRF, Kiesin-

ger w wywiadzie telewizyj­
nym wypowiedział się raz

• Gubernotor stanu Michi­
gan, George Romney, odby­
wający obecnie podróż po
świecie, przeprowadził w po­
niedziałek rozmowy z przed­
stawicielami —

’ '—

skiego.
• Rzecznik

poinformował
poniedziałek,
przyszłego roku
przyjmie premiera
Eszkola, który przybędzie z

wizytą oficjalną do USA.
• Na zaproszenie Socjali­

stycznej Partii Jedności Nie­
miec, udała się do Berlina

rządu brytyj-

Białego Domu
oficjalnie w

że w lutym
Johnson
Izraela.

• W salach waszyngtoń­
skiego hotelu „Hilton” o-

twarta została 11 bm. wysta­
wa polskiej sztuki ludowej,
zorganizowana przez przed­
siębiorstwo „Cepelia”.

• Słynny brytyjski fla­
gowiec „Queen Mary” zna­
lazł się wreszcie w kalifor­
nijskim porcie Long Beach,
gdzie wystąpił w nowej roli
muzeum pływającego.

• We wtorek odbył się w

Wersalu pogrzeb małego
Emmanuela Maillarta, za­
mordowanego przed paru
dniami. W Paryżu ogłoszono
żałobę.

• Czechosłowackie zakła­
dy Pramet w Szumperku
podjęły w tych dniach aa

skalę przemysłową produk­
cję sztucznych diamentów.

Komitetu Rozbrojeniowego do­
tyczący dwóch spraw: powsze­
chnego rozbrojenia oraz zagad­
nienia likwidacji obcych baz
wojskowych na kontynentach
Afryki, Azji i Ameryki Łaciń­
skiej. Raport nie obejmuje na­
tomiast postępu prac nad trak­
tatem o nierozprzestrzenianiu
broni atomowej, które to prace
powinny zostać zakończone w

najbliższych tygodniach.
Otwierając debatę, amb. To-

morowicz podkreślił, że Polska
jest żywo zainteresowana w

osiągnięciu realnych postępów
w pracach nad rozbrojeniem.

KRAKÓW (PAP)

Sprawozdawca PA?, red.

Jerzy Tomaszewski pi-
sze:

We wtorek rozpoczęła się
w Krakowie wizja lokalna
sądu przysięgłych w Kilonii
(NRF), który prowadzi pro­
ces przeciw byłym funkcjo­
nariuszom hitlerowskiego
aparatu bezpieczeństwa w

tzw. dystrykcie krakow­
skim: Wilhelmowi Kun-
demu, Hermannowi Hein­
richowi i Fr. Josefowi
Muellerowi. Odpowiadają
oni za masowe zbrodnie,
popełnione w latach 1942
do 1944 w Krakowie, Wie­
liczce i Bochni, przeważnie
na obywatelach polskich
pochodzenia żydowskiego.
Oskarżeni pełnili funkcje
kierowników referatu dla
spraw żydowskich w gesta­
po w Krakowie. W trakcie
rozprawy karnej sąd prze­
słuchał 165 świadków, w

UWAGA
CZYTELNICY!

Dzisiaj radca praw­
ny „Gazety” udziela

porad telefonicznie w

godz. 13—14.30, osobi­
ście w godz. 14.30—17
Kraków, Wielopole 1
III p., pok. 31.

ZRA i W. Brytania wznowiły stosunki dyplomatyczne

KAIR, RABAT, PARYŻ (PAP)
Specjalny przedstawiciel se­

kretarza generalnego ONZ —

Gunnar Jarring, którego kwate­
ra głów,na znajduje się na Cy­
prze, rozpoczął 12 grudnia swą
misję mającą na celu pokojowe
uregulowanie kryzysu na Bli­
skim Wschodzie od wizyty w

Bejrucie, stolicy Libanu. Kolej­
nym etapem jego podróży po
krajach Bliskiego Wschodu ma

być od piątku Amman, stolica
Jordanii, a następnie Kair, sto­
lica ZRA.

3-

donosi agencja MEN — Liga
Arabska natychmiast podjęła

. rozmowy z przedstawicielami

. Maroka, na temat przygotowań
do zwołania szczytu w Rabacie.

Zastępca przewodniczącego Li­
gi Arabskiej, dr Sajed Nofal o-

świadczył, że szefowie dyplo­
macji krajów arabskich zobo­
wiązali swego marokańskiego
kolegę do przeprowadzenia roz­
mów z przywódcami syryjski­
mi w celu przekonania ich, by
uczestniczyli w szczycie arab­
skim.

Po zakończeniu 1
ministrów spraw zagranicznych
krajów arabskich w Kairze —

*

We wtorek po południu udał
konferencji się do Kairu Harold Beeley, no-

(DOKOŃCZENIE NA STR. 2)

OSTATNIE DEPESZE
Na zaproszenie KC KPZR i rządu’

'

radzieckiego do
i:,::::: Moskwy odjechała we wtorek wieczorem partyjno-
rządowa delegacja Rumunii z sekretarzem generalnym KC
RPK, przewodniczącym Rady Państwa SRR, Nicolae Ceau­
sescu na czele.

Rada Bezpieczeństwa uchwaliła jednomyślnie rezolu­
cję zalecającą Zgromadzeniu Ogólnemu przyjęcie w po­

czet członków ONZ “ "
- -

menu.

XI

Przewodniczący
Rey oświadczył

Ludowej Republiki Południowego Je-

Komitetu Wykonawczego EWG, Jean
we wtorek, że Europejskiej Wspólnocie

grozi poważny kryzys, jeżeli kraje członkowskie nie uzgod­
nią swych stanowisk w kwestii zgłoszonej przez W. Bryta­
nię kandydatury na członka EWG.

Sekretarze propagandy KG

wymienili doświadczenia
(Inf. wł.) Praca propagando­

wa komitetów gromadzkich
partii jest stosunkowo nową
formą pracy partyjnej i wy­
kształcają się tutaj dopiero naj­
skuteczniejsze metody.

Pożyteczną formą wymiany
doświadczeń w tym. zakresie są
niganizowane przez Wydział
Propagandy KW narady sekre­
tarzy propagandy komitetów
gromadzkich z kilku powiatów.
Odbyły się już takie spotkanie
w Tarnowie i Proszowicach, t

wczoraj spotkał się w Andry­
chowie aktyw propagandowy
KG z pow.: chrzanowskiego
olkuskiego, oświęcimskiego, sus­
kiego, wadowickiego i żywiec­
kiego.

Tematem narady była działal­
ność szkoleniowo - odczytowa

na wsi oraz praca partyjna z

„chłopo - robotnikami” i ich
rodzinami. Wprowadzenie do
dyskusji nad pierwszym zagad­
nieniem przygotował sekretarz
propagandy KP w Oświęcimiu
tow. Mieczysław Kucharski, a

drugi problem zreferował se­
kretarz propagandy z Olkusza
tow. Tadeusz Wroński.

Naradę prowadził kierownik
Wydziału Propagandy KW tow.

Ryszard Sławecki, uczestniczyli
”

niej m. in.: przedstawiciel
komitetu Centralnego partii

tow. Wacław Kwas, oraz pra­
cownicy Komitetu Wojewódz­
kiego.

W jednym z najbliższych nu­
merów napiszemy szerzej o pro­
blemach, które były przedmio­
tem dyskusji, (am)

Jaka

!•••

Nad Polskę zbliża się od zachodu front, który
niesie powietrze polarno-morskie. Dziś jeszcze
południowy rejon kraju nie odczuje jego wpły­
wu. Będzie więc u nas podobnie jak wczoraj.
Zatem zachmurzenie raczej duże z okresami
rozpogodzeń. Chwilami drobny śnieg. Tempera­
tura za dnia i w nocy bez większych wahań. Na
nizinach —3 st., na Podhalu —5 st., w Tatrach
—15 st. Wiatry nadal zmienne. Jutro: tendencja
odwilżowa. (jo)

tym także z Polski. Ażeby
wyjaśnić całkowicie poło­
żenie różnych budynków w

dawnych gettach m. in. w

Krakowie i Bochni oraz u-

Wizja lokalna

sądu
kilońskiego -

w Krakowie
stalić bezspornie odległości,
jakie dzieliły oskarżonych
od ofiar w chwili popełnie­
nia zbrodni, sąd przysię­
głych w Kilonii postanowił
odbyć wizje lokalne miejsc,
w których zostały popeł­
nione zbrodnie.

Wizja dotyczy tylko frag­
mentu zbrodni hitlerow­
skich, jakie faszystowscy
okupanci popełnili w Kra­
kowie — mieście, które by­
ło siedzibą rządu tzw. Ge­
neralnego Gubernatorstwa.
Kraków od pierwszego dnia
okupacji dotknęły szczegól­
ne represje, czego przykła­
dem jest to, że już w po­
czątkach listopada 1939 ro­
ku hitlerowcy
186 profesorów,
pracowników
Uniwersytetu
skiego, osadzając ich w o-

bozie koncentracyjnym w

Sachsenhausen, gdzie wie­
lu zginęło.

aresztowali
uczonych i
naukowych

Jagielloń-

Wizje, jako czynności
procesowe, poprzedziły for­
malności proceduralne. Od­
były się one w Sądzie Po­
wiatowym dla miasta Kra­
kowa.,

Uroczystości w Domu Technika

Rozszerzenie współpracy
NOT z WRN i RN m. Krakowa

(Inf. wł.) Wczoraj w Domu
Technika w Krakowie odby­
ło się zebranie przedstawi­
cieli środowisk technicznych
województwa i miasta Kra­
kowa, na którym zostały
wręczone regionalne (dorocz­
ne) nagrody NOT za wybit­
ne osiągnięcia naukowe, te­
chniczne i organizatorskie.
W bieżącym roku przyznano
dwie nagrody zespołowe I
stopnia po 40 tys. zł., 4 na­
grody zespołowe II stopnia
po 24 tys. zł oraz kilka wy­
różnień po 5 tys. zł. Również
na wczorajszym zebraniu zo­
stało podpisane porozumie­
nie poszerzające ramy współ­
pracy instytucjonalnej po­
między WRN oraz Radą Na­
rodową m. Krakowa, a od­
działem wojewódzkim NOT.
Porozumienie to stwarza

szerokie możliwości dla
zwiększenia efektywności
społecznej działalności sto­
warzyszeń naukowo-technicz­
nych zrzeszonych w NOT.

W drugiej części zebrania,
W której również udział
wzięli m. in. przewodniczący
Prez. WRN Józef Nagórzań-
ski, przewodniczący Prez. RN
m. Krakowa Zbigniew Sko-
licki jak i przewodniczący
Oddziału PAN w Krakowie
Zenon Klemensiewicz zainau­
gurowana została działalność
Klubu Technika i Humani­
sty. Referat prof. Walerego
Goetla pt. „Technika napra­
wia — co psuje technika”
był zaczątkiem zbliżenia
wiedzy ścisłej do nauk hu­
manistycznych wśród ludzi
myśli i czynu.

(Arpo)

Aukcja dzieł sztuki
Obrazy krakowskich plastyków

można kupić na wystawie

W pawilonie wystawowym
przy pl. Szczepańskim otwar­
to wczoraj wielką aukcję
dzieł sztuki współczesnej. Na
wystawie, która jest rów­
nież wystawą w jak najbar­
dziej handlowym tego słowa
znaczeniu, zgromadzono po­
nad 230 eksponatów. Przewa­
ża malarstwo i to figuratyw­
ne, trochę grafiki, kilka ma­
łych rzeźb. Wśród wystawia­
jących nazwiska przedniej
jakości. Dość wymienić tyl­
ko prof. Rzepińskiego jako
jednego z autorów, by udo­
wodnić, że organizatorzy a

więc Biuro Wystaw Arty­
stycznych oraz Zakłady Ar­
tystyczne ZPAP „Ara" zro­
bili wszystko, by aukcji na­
dać odpowiednią rangę. Auk­
cja tym różni się od trady­
cyjnych wystaw, że przy
każdym wystawionym nań
obrazie oprócz nazwiska

twórcy umieszczona jest ce­
na. Eksponaty nabywać moż­
na za gotówkę oraz na ra­
chunki. Z tej ostatniej for­
my skorzystają zapewne dy­
rektorzy instytucji, którym
wysłano przeszło 300 imien­
nych zaproszeń. Część zapro­
szonych przedsiębiorstw przy­
słała już stuoich przedstawi­
cieli. Wzięli oni udział we

wczorajszym spotkaniu z
władzami resortu kultury
naszego miasta i wojewódz­
twa.

Mimo iż aukcję przewi­
dywano jako imprezę jedno­
dniową, przedłużono ją do
dziś włącznie. A więc za­
równo osoby prywatne jak
i instytucje pragnące nabyć
wartościowe dzieła sztuki
plastyków krakowskich dziś
jeszcze do godz. 18 mogą
skorzystać z udogodnień auk­
cji. (kudr.)

NASZ NOWY
KONKURS

Blorąc udilaf

uu now^rn
konkursie 50P

Gazety
Krakowskiej
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ZA KILKA PNI 5ZCZEG0LY KONKURSU •

A tymczasem przeczytaj tekst na 3 stronie, który po­
może Ci w prawidłowej odpowiedzi na konkursowe

pytania, zwiększając szanse wygranej.
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10 tys. km łódką
rybacką

Pięciu mieszkańców Kijo­
wa przebyło 10 tys. km w

łódce rybackiej, podróżując
rzekami syberyjskimi i tra­
są po Oceanie Lodowatym.

Podróż rozpoczęli na Dnie­
prze a zakończyli na Ocea­
nie Spokojnym. Pływali po
Oee, Dźwinie, Oceanie Lodo­
watym, Jeniseju i Amurze.
Odcinki lądowe między po­
szczególnymi rzekami prze­
mierzali kijowscy podróżnicy
koleją. „Kapitanem” wypra­
wy był współpracownik In­
stytutu Zoologii Ukraińskiej
Akademii Nauk W. Bodria-
gin. Jego załoga to — dwaj
śpiewacy, student i inży­
nier, wszyscy miłośnicy spor­
tów wodnych.

Na Oceanie Lodowatym
członkowie ekipy w pian­
kowych skafandrach płetwo­
nurków zanurzali się na głę­
bokość 40 m przy tempera­
turze 5—6 stopni C, doko­
nując zdjęć podwodnego
świata.

Napoleoński kapelusz
Francuskie towarzystwo

żeglugowe „Transat” nabyło
ostatnio na licytacji w Pary­
żu za 45 tysięcy nowych
franków kapelusz cesarza

Napoleona. To historyczne
nakrycie głowy zostało nie­
gdyś podarowane przez Na­
poleona pewnemu maryna­
rzowi, bowiem wiatr strącił
je do morza 1 cesarz nie
chciał go już nosić. Kape­
lusz przechodził z rąk do
rąk, przyczyniając się do
zwiększenia fortuny jego
kolejnych właścicieli. Towa­
rzystwo „Transat", które z

okazji dwusetnej rocznicy u-

rodzin cesarza przygotowuje
specjalny „napoleoński” rejs
na wiosnę 1969 roku, groma­
dzi, pamiątki po cesarzu, aby
w czasie wspomnianego rej­
su sprzedać je z zyskiem bo­
gatym kolekcjonerom, któ­
rych zamierza zgromadzić
na pokładzie statku „Fran­
ce”.

Coś dla kierowców

Kłopoty związane z wy­
mianą uszkodzonych dętek
samochodowych znane są
szczególnie początkującym
kierowcom. Znikną one dzię­
ki inż. Manfredowi Blau 1
zakładów remontowych w

Grimmenthal (NRD). Wy­
myślił on ciekawe urządze­
nie ,które pozwala zmieniać
dętki błyskawicznie, bez
jakiegokolwiek wysiłku fi­
zycznego. Zaletą tego urzą­
dzenia jest także zdolność
zapobiegania uszkodzeniom
dętek lub opon w trakcie
wymiany. Nowy przyrząd
wzbudził żywe zaintereso­
wanie wśród zwiedzających
10 wystawę młodyoh racjo­
nalizatorów w Lipsku.

Pies zastrzelił

myśliwego
Tragicznie zakończyło

polowanie w jednej z miej­
scowości francuskich: pies
zastrzelił myśliwego. Czworo­
nóg niespodziewanie skoczył
na trzymającego strzelbę ga­
jowego, Alfreda Tharauda.
W tym momencie rozległ się
strzał, kładąc trupem stoją­
cego w pobliżu Innego my­
śliwego Pierre Monty’ego,

się

Szkolne SOS

Według doniesień prasy,
w Ghanie zastosowano nowy
sposób walki z wagarowa-
niem dzieci w wieku szkol­
nym. Gdy okazuje się, że w

danej szkole brak wielu u-

czniów bez usprawiedliwie­
nia — na budynku szkolnym
ukazuje się biała flaga. Jest
to sygnał zachęcający doro­
słych obywateli do zatrzy­
mywania wałęsającej się
młodzieży i kierowania jej
do szkoły.
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Amerykańska organizacja ostrzega
przed możliwością Inwazji na DRW
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

WASZYNGTON (PAP)
Republikańska organizacja

„Ripon Society” grupująca
przedstawicieli kół byznesu,
wolnych zawodów i środowisk

akademickich, wystąpiła w

poniedziałek z ostrzeżeniem

przed nader prawdopodobną,
jej zdaniem, inwazją wojsk
amerykańskich na Wietnam

północny. Opinię swą co do
istnienia obecnie takiej moż­
liwości „Ripon Society” opie-

ra na szeregu doniesień praso­
wych, wystąpień politycznych
oraz fakcie odejścia McNama-
ry z Pentagonu.

Opublikowany w poniedzia­
łek materiał zwraca m. inny­
mi uwagę
fakty:

— Trzy
wchodzące
wy strategicznej zostały już
przerzucone do Wietnamu. „Bez
ogłoszenia mobilizacji prezydent
nie ma już w ręku żadnych do­
datkowych atutów w wojnie
wietnamskiej”.

— Lista obiektów bombardo-

na następujące

najlepsze brygady
w skład tzw. rezer-

wanych w Wietnamie północ­
nym została już niemal wyczer­
pana.

— Informacje o ruchach floty
i innych posunięciach czynią in­
wazję „konkretną możliwością”.

— Istnieje opinia że McNama-
ra — który obecnie ustępuje z

Pentagonu — przeciwstawiał się
inwazji.

— Eisenhower wypowiedział
się za przekroczeniem strefy
zdemilitaryzowanej.

— Istnieją
odniesienia
wojskowego
łudniowym.

słabe perspektywy
szybkiego sukcesu
w Wietnamie po-

onn zaostrza
sytuację w Berlinie zachodnim

BERLIN (PAP) zachodniego z Republiką Fede-

W Berlinie zachodnim utwo- ••
___ __________

rzono tzw. grupę roboczą Fe­
deralnego Związku Przemysłu
Niemieckiego (BDI), powołaną
jako instrument ożywienia go­
spodarki Berlina zachodniego na

podstawie ścisłej integracji mia­
sta z Republiką Federalną. Se­
nat Berlina zachodniego przed­
łożył BDI, przyjęte przezeń pro­
pozycje, w myśl których zacho-
dnio-niemieckie lokaty w Berli­
nie zach. uzyskają jak najdalej
idące gwarancje ze strony rządu
Republiki Federalnej.

Obok rządowych gwarancji
bankowych, jakimi zostaną ob­
jęte te lokaty, rząd NRF przy
współdziałaniu senatu, zamierza
również uściślić państwowe
związki instytucjonalne Berlina

Kroki te na rzecz sprzecznego
z układami międzynarodowymi
orzyłączenia miasta do Republi­
ki Federalnej budzą niepokój u

wielu obserwatorów politycz­
nych: Dopatrują się oni w tych
nielegalnych posunięciach rządu
bońskiego i senatu tendencii do
silnego zaostrzenia sytuacji poli­
tycznej w Europie środkowej.

W związku z tym organ KC
SED „Neues Deutschland”
stwierdza, iż w ciągu niespełna
dwóch miesięcy sprawowania
funkcji burmistrza Berlina za­
chodniego, Klaus Schuetz doko­
nał szeregu akcji na rzecz wy­
eksponowania roli miasta jako
przyczółka polityki agresji prze­
ciwko NRD i pozostałym kra­
jom socjalistycznym.

PSPORT^SPORTU

Bez hokeistów do Grenoble!

„Tydzień Atlantycki"
pod znakiem debaty

nad zmianą strategii NATO

Konfiskata
• • L

'
•

Prof. Bernard zapowiada
drugą transplantację serca

PARY2 (PAP)
We wtorek rozpoczął się w

Brukseli wielki „.ydzień A-

tlantycki”.
Przede wszystkim w dniu

tym spotkali się ministrowie
obrony krajów atlantyckich,
z wyjątkiem Francji. Tema­
tem obrad jest rewizja strate­
gii NATO.

We wtorek spotkała się
również w Brukseli rada mi­
nistrów sześciu krajów EWG
aby wysłuchać raportu na te­
mat konsekwencji wypływa­
jących z dewaluacji funta, i
by omówić aktualne proble­
my dotyczące
EWG z krajami

stosunków
ościennymi.

W tymże dniu odbywa się
tradycyjny obiad roboczy z

udziałem ministrów Francji,
USA, Anglii i NRF, poświęco­
ny, jak zawsze, wyłącznie
problemowi niemieckiemu.

W środę i czwartek odbę­
dzie się posiedzenie Rady A-

tlantyckiej. W tych obradach
oczywiście Francja uczestni-

czy. Głównym punktem te­
gorocznej tradycyjnej sesji zi­
mowej jest dyskusja na te­
mat przyszłości NATO. Bazą
dyskusji są propozycje wysu­
nięte w ub. roku przez bel­
gijskiego ministra spraw za­
granicznych, Harmela.

Główne problemy — to znale­
zienie formuły pozwalającej u-

trzymać potencjał militarny
NATO i w jakiś sposób pogo­
dzić to z głośno reklamowaną
„odprężeniową” polityką bloku.
Propozyoje Harmela dotyczą
m. in. usprawnienia konsultacji
między partnerami w celach
„poszukiwania odprężenia w E-
uropie”. Przewidują również
pewną koordynację polityk za­
granicznych państw członkow­
skich, które — zdaniem przy­
wódców NATO i USA — nie po­
winny prowadzić rozmów dwu­
stronnych z państwami obozu
socjalistycznego ale trzymać się
kontaktów wielostronnych, mię­
dzy dwoma blokami.

Francja sprzeciwia się wszel­
kiej tego rodzaju koordynacji
uważając, że w istocie rzeczy
będzie to raczej dyktat USA.

KAIR (PAP)
Prezydent Ludowej Repu­

bliki Południowego Jemenu,
Kahtan Asz-Szaabi wydał de­
kret o konfiskacie ziem i nie­
ruchomości należących do suł­
tanów i władców z okresu rzą­
dów kolonialnych.

Jak podało radio Aden ce­
lem tego posunięcia jest umo­
żliwienie korzystania z bo­
gactw naturalnych kraju przez
masy ludowe a nie garstkę
wyzyskiwaczy.

PARY2 (PAP)
Po dosyć niespokojnych dniach

w czasie których zrodziły się
pewne podejrzenia na temat nie­
bezpieczeństwa odrzucenia przez
organizm przeszczepionego ser­
ca, komunikat ogłoszony w po­
niedziałek wieczorem przez szpi­
tal Groote Schuur jest zdecy­
dowanie
chorego jest dobry,
wprawdzie nie pozwalają

jeszcze chodzić po pokoju,
już we wtorek wolno mu

dzie usiąść w łóżku.
Sam Washkansky jest rów-

optymistyczny. Stan
Lekarze

mu

ale
bę-

nież pełen optymizmu i humo­
ru. Oświadczył on, że „czuje
się znacznie lepiej aniżeli przed
operacją”. Wolno mu już czy­
tać gazety, przyjął nową wizy­
tę — ministra górnictwa, któ­
ry przekazał mu- życzenia w i-
mieniu rządu.

Agenci prasowi obecni w Kap­
sztadzie potwierdzają wiadomo­
ści, według których ekipa pro­
fesora Bernarda przygotowuje
się obecnie do drugiej z kolei
transplantacji serca, która pra­
wdopodobnie odbędzie się z po­
czątkiem stycznia przyszłego
roku.

Z Bliskiego Wschodu
(DOKOŃCZENIE ZE STR. 1)

wy ambasador W. Brytanii w

ZRA. Z tym dniem zostają
wznowione stosunki dyplomaty­
czne między obu krajami.

*

Radio jemeńskie opublikowa­
ło odezwę dowódcy sił zbroj­
nych, gen. Al-Amri apelującą
do ludności, by zespoliła się w

obronie republiki. Jakkolwiek
Sanie nie grozi bezpośrednie
niebezpieczeństwo, ulice miasta
są patrolowane przez oddziały

samoobrony. W kilku punktach
odbywa się rozdawanie broni
mieszkańcom oraz ich szkole­
nie. Jak donosi z Sany kore­
spondent agencji TASS, w mie­
ście panuje spokój. Nie ma o-

znak, które by świadczyły o ja­
kichś poważniejszych walkach
w okolicach miasta. Agencja
MAP w depeszy z Adenu rów­
nież stwierdza, że roj aliści nie
zagrażają obecnie samej stoli­
cy Jemenu, chociaż podobno
kontrolują pewne drogi prowa­
dzące do Sany.

RZYM (PAP)
Na łamach prasy włoskiej

ukazują się co dzień nowe

szczegóły dotyczące zamachu
stanu, jaki przygotowywała
w czerwcu i lipcu 1964 r.

grupa generałów z szefem
SIFAR-u (kontrwywiadu
wojskowego) na czele, nie
bez poparcia w niektórych
środowiskach politycznych
krajowych i poza krajowych.

Na rozprawie z oskarżenia
gen. de Lorenzo przeciwko
tygodnikowi „Espresso” o

zniesławienie (jak wiadomo,
atak uważany jest za najlep­
szą obronę) dwaj pozostający
w służbie czynnej generało­
wie stwierdzili, że otrzymali
z centrali SIFAR-u — listy
poskrypcyjne z nakazem «-

resztowania figurujących nań
osób.

Gen. Zinuza, dowódca ka­
rabinierów w Mediolanie,
sprecyzował iż legion kara­
binierów lombardzkich o-

trzymał rozkaz aresztowania
tych osób w nocy i bez for­
malnego nakazu. Miały one

zostać deportowane do obo­
zów koncentracyjnych, jakie
zaczęto przygotowywać na

Sardynii i na małej wysepce
Asinara.

Wtorkowa „Unita” przy­
nosi kolejne szczegóły tej o-

peracji.

sprawy SIFAR-u

Aresztowanych zamierzano
przewieźć na wyspę drogą
morską i powietrzną. Szef
sztabu głównego marynarki,
adm. Giurati odmówił do­
starczenia statków i samolo­
tów, których zażądało do­
wództwo karabinierów. Na­
tomiast szef sztabu głównego
lotnictwa, gen. Remondino
nie robił ze swej strony żad­
nych trudności.

„Wydarzenia te pisze

„Unita” — rozgrywały się w

atmosferze ignorancji zasłu­
gującej na najwyższe potę­
pienie, lub zbrodniczego
wspólnictwa władz politycz­
nych”.

W poniedziałek wieczorem,
na posiedzeniu Izby Deputo­
wanych, poseł komunistycz­
ny Pajetta zwrócił się do
przewodniczącego Izby o in­
terwencję, by zgromadzenie.
przedyskutowało bez dalszej
zwłoki projekt ustawy, po­
wołujący specjalną komisję
parlamentarną dla przepro­
wadzenia dochodzeń, obej­
mujących działalność
SIFAR-u oraz przygotowy­
wanego zamachu stanu, ce­
lem ustalenia i ukarania
winnych.

Wobec oświadczenia min.
obrony, Tremelloniego z

przed kilku dni, że parla­
ment nie powinien dyskuto­
wać sprawy SIFAR-u, mamy
prawo obecnie utrzymywać
— podkreślił Pajetta — „że
władza wykonawcza wywie­
ra bezkarny nacisk na Izbę”.

61—62 osoby liczyć będzie
ekipa polskich sportowców,
działaczy trenerów i lekarzy,
na- X zimowe igrzyska olim­
pijskie w Grenoble. Taki
wniosek zgłosiło Prezydium
Polskiego Komitetu Olimpij­
skiego na plenarnym posie­
dzeniu, które 12 bm. odbyło
się w Warszawie. W propono­
wanym składzie znajduje się
29 narciarzy,. 9 dwuboistów,
15 saneczkarzy i 3 łyżwiarzy
figurowych. Prezydium PKO1
przeciwne jest wysłaniu ho­
keistów.

Przewodniczący obrad pre­
zes PKO1 Włodzimierz Reczek,
przedstawił wnioski w spra­
wie składu naszej ekipy.
Stwierdził on m. in., że w cią­
gu 4 lat od nieudanego startu

naszych reprezentantów na

igrzyskach w Innsbrucku nie
potrafiono w całości zrealizo­
wać opracowanych planów
przygotowań 'do olimpiady w

Grenoble. W większości dy­
scyplin zimowych, poza hoke­
jem na lodzie, widać jednak
postępy. Obserwuje się je np.
w narciarstwie, chociaż i tutaj
nie udało się wprowadzić w

życie podstawowego postulatu,
a mianowicie — rozszerzenia
bazy szkoleniowej poza Za­
kopane i Śląsk. Dzięki pomo­
cy jednak pionu wojskowego
oraz PKO1 zawodnicy mieli
lepsze warunki treningowe,
dobry sprzęt, a tym samym
korzystne warunki należyte­
go przygotowania się do star­
tu. Największe szanse mają
Polacy w kombinacji klasycz­
nej. 2—3 naszych najlepszych
zawodników reprezentuje po­
ziom pierwszej dziesiątki
światowej.

W narciarstwie alpejskim li­
czą się tylko mężczyźni. Naj­

wyższy poziom reprezentuje A.
Bachleda. Liczymy także na

2-boistów, którzy zrobili w o-

statnim okresie postępy i mają
medalowe szanse. Saneczkarze
trenowali b. pilnie, a ponieważ
należą wciąż do światowej czo­
łówki, powinni wywalczyć przy­
najmniej punktowane pozycje.
W łyżwiarstwie figurowym na­
stąpił w ostatnim okresie znacz­
ny postęp, ale przyzwoity po­
ziom reprezentuje tylko para
sportowa Porembska i Szczypa.
Łyżwiarstwo szybkie przeżywa
nadal kryzys. Najgorzej jest z

hokejem na lodzie. W dyscypli­
nie tej zbytnio rozbudowany sy­
stem rozgrywek ligowych spo­
wodował, że nie ma czasu na

przygotowanie reprezentantów.
Związek hokejowy nie wywiązał
się ze swoich zobowiązań wobec
PKO1 i w tej stytucji prezydium
uważa, że hokeiści nie powinni
jechać do Grenoble.

W dyskusji niektórzy postulo­
wali włączenie hokeistów do
ekipy olimpijskiej. Prezes Pol­
skiego Związku Łyżwiarstwa
szybkiego, S. Sankowski, zapro­
ponował, aby dano także szan­
sę przedstawicielom tej dyscy­
pliny, uzależniając ich wyjazd
od wyników na mających odbyć
się w styczniu mistrzostwach
Europy i świata.

Uczestnicy plenarnego zebra­
nia przyjęli w głosowaniu pro­
jekt prezydium PKO1, ustosun­
kowując się przychylnie do
wniosku łyżwiarstwa szybkiego.
Hokeiści natomiast przegrali i tę
batalię. Za nimi padły tylko 4
glosy. Tak więc Polska nie bę­
dzie reprezentowana w olim­
pijskim turnieju hokejowym i
dzięki temu NRF zyskała auto­
matycznie prawo startu w gru­
pie A.

Ostateczny imienny skład na­
szej ekipy ustalony zostanie w

styczniu 1968 r.

Dziennikarze turystyczni zapoznali się
z osiągnięciami i planami „Orbisu11

Dziennikarze zajmujący się
problematyką turystyczna za­
poznali się wczoraj na konfe­
rencji prasowej w Nowym
Sączu z wynikami jakie Pań­
stwowe Przedsiębiorstwo
„Orbis” osiągnęło w roku
1967.

Dyrektor przedsiębiorstwa,
Kornel Argasiński przedsta­
wił także zamierzenia „Orbi­
su” w zakresie turystyki
przyjazdowej i wyjazdowej,
jak również rozwoju sieci ho­
telowej i gastronomicznej na

ro<k przyszły. Dyrektor odpo­
wiadał także na liczne za­
pytania dziennikarzy. W kon­

ferencji prasowej wzięli u-

dział dyrektorzy hoteli orbi-
sowskich z całego kraju, dy­
rektorzy oddziałów głównych
Polskiego Biura Podróży „Or­
bis”, kierownicy działów za­
rządu przedsiębiorstwa, licz­
ni działacze turystyczni i go­
spodarze Ziemi Sądeckiej, a

wśród nich sekretarze KP
PZPR Jan Koszkul, przewod­
niczący Prez. PRN Kazimierz
Węglarski i przewodniczący
Prez. MRN Jan Pieczkowski.

Do problemów poruszonych
na konferencji powrócimy
w oddzielnej publikacji, (rm)

Porady prawne i techniczne dla wynalazców

Rzecznik patentowy

Zgodnie z zarządzeniem Pre­
zydium WRN z dniem 1 listo­
pada br. przy Wojewódzkim
Zrzeszeniu Gospodarki Komu­
nalnej i Mieszkaniowej utwo­
rzono stanowisko rzecznika pa­
tentowego. Rzecznik ten powo­
łany jest do udzielania porad województwa krakowskiego
i pomocy technicznej oraz pra­
wnej w sprawach ochrony wy­
nalazków, wzorów użytkowych,
wzorów zdobniczych i znaków
towarowych, a także do wyko­
nywania czynności związanych
z ochroną w kraju i za grani­
cą, pobudzania twórczości wy­
nalazczej, ochrony Interesów

właścicieli i twórców projek­
tów wynalazczych. Działalnoś­
cią rzecznika przy Woj. Zrze­
szeniu GKiM objęte są: wszy­
stkie jednostki gospodarki ko­
munalnej, uspołecznione zakła­
dy pracy działające na terenie

a

podporządkowane prezydiom
rad narodowych nie zatrudnia­
jących rzeczników patentowych,
osoby fizyczne i osoby prawne
nie będące jednostkami gospo­
darki uspołecznionej a mający­
mi siedzibę na terenie woje­
wództwa.

Obradująca w dniu wczoraj­
szym w Krakowie V sesja Ra­

dy Wojewódzkiego Związku
Rolniczych Spółdzielni Pro­
dukcyjnych poświęciła swoje po­
siedzenie problemom związanym
z realizacją zadań wynikają­
cych z uchwał IX Plenum KC
PZPR. Zastanawiano się nad
dalszą intensyfikacją produkcji
rolnej oraz wykorzystaniem
istniejących rezerw w gospodar­
stwach zespołowych.

Z referatu prezesa Woj.
Związku Stanisława Zająca_ o-

rai “kierownika Wydz. Rol-

W zespołowych

gospodarstwach

rolnych

po IX Plenum KC

Problemy nauki i efektywności studiów

Nasz komentarz

Bonn nie ma

O kierowana w ub. tygodniu do rzą-
du NRF radziecka nota o odra-
dzaniu sią faszyzmu i aktywiza-

sił militarystycznych w Niemczech za-cji „ _

.

chodnich — wywołała istny zamąt w krę­
gu polityków bońskich. Natychmiast też
— jak było do przewidzenia — posypały
sią liczne, bardziej lub mniej oficjalne o-

świadczenia i deklaracje. Rzecz charakte­
rystyczna — wszystkie te głosy, pozba­
wione symptomów dokładnej analizy ra­
dzieckiego ostrzeżenia, stanowiły gre­
mialne zaprzeczenie faktom zawartym w

nocie rządu ZSRR.
Czas zmusza jednak do namysłu naj­

bardziej rozpalone głowy, toteż po pierw­
szych gwałtownych reakcjach ozwały sią
także głosy bardziej powściągliwe. Do ta­
kich zaliczyć trzeba wystąpienie wice­
przewodniczącego SPD, ministra do spraw
ogólnoniemieckich Herberta Wehnera,
który przemawiając na zjeżdzie „Kurato­
rium Niemiec" ostrzegł przed lekceważe­
niem partii Adolfa non Thaddena. Pod­
kreślając konieczność rozpoczęcia walki
z zachodnioniemieckimi tendencjami pra-
wicowo-ekstremistycznymi Wehner od­
szedł dość wyraźnie od chorobliwej dotąd
pobłażliwości Bonn dla samowoli NPD i
stwierdził, że należy ograniczyć swobodą
działania ludzi, którzy „oddziaływują na

społeczeństwo przy pomocy kłamstwa. i
upajania”. Sam Wehner najwyraźniej je­
dnak nie wierzy w skuteczność swej re­
cepty, skoro w dalszym ciągu swego wy­
stąpienia stwierdził iż tego rodzaju zja­
wiska jak działalność NPD odgrywać bę­
dą w NRF coraz większą rolą.

To publiczne uznanie niebezpieczeństwa
tkwiącego w partii non Thaddena — sta­
nowiące potwierdzenie, aczkolwiek bar­
dzo tylko powierzchowne faktów zawar­
tych w radzieckiej nocie — nie przyspo­
rzyło Wehnerowi chwały w kołach współ­
rządzącej CDU/CSU. Chadecja wychodzi
bowiem z założenia — czemu zresztą kon­
sekwentnie daje wyraz w praktyce — iż

n Razem zaczynamy
-razem kończymy"

której ogniskują się wysiłki
Zrzeszenia jest myśl zawarta
w haśle: „Razem zaczynamy,
razem kończymy” — przy
czym chodzi tu nie tylko o

„dowodów11 • • •

wszystko, co zawarte jest w oświadcze­
niu rządu Związku Radzieckiego, należy
tylko i wyłącznie negować, a w wypadku
ministra i przywódcy sprawującej władzą
SPD powinno to być zasadą obowiązu­
jącą.

Oczywiście, najwierniej hołduje owej
zasadzie sam kanclerz Kiesinger. Nawią­
zując do radzieckiej noty podczas prze­
mówienia wygłoszonego w mieście Pful-
lingen, Kiesinger zaprzeczył kategorycz­
nie jakoby w NRF dokonywała się akty­
wizacja sił neofaszyzmu. I jakby na iro­
nią w tym samym czasie, kiedy kanclerz
z taką pewnością siebie zaprzeczał dzia­
łalności neofaszystów — w innych zacho-
dnioniemieckich miejscowościach odbyły
się awanturnicze wiece „narodowych de­
mokratów”. W Norymberdze podczas
krzykliwego zgromadzenia z udziałem
non Thaddena witano się faszystowskim
„Sieg-Heil”, w Karlsruhe — na podobnym
wiecu — powtórzono wszystkie znane już
neonazistowskie żądania i slogany.

Faktów tych nadal jednak nie „zau­
waża sią" w bońskich kołach. I chociaż
na poniedziałkowej konferencji prasowej
rzecznik rządu NRF zapewniał, że „feno­
menu NPD nie zamierza się bagatelizo­
wać”, a polityczna ocena tej partii jest
„jednoznaczna", to jednak musiał równie
oficjalnie stwierdzić, iż jakiekolwiek po­
stępowanie prawne przeciwko neofaszy­
stowskiej partii von Thaddena nie zostało
dotąd rozpocząte. Ponoć władzom bań­
skim — jak oświadczył tenże rzecznik
rządu Kiesingera — brak dotąd podstaw
prawnych, na mocy których można by
zdelegalizować NPD.

Ciekawe, jakich to jeszcze „podstaw
prawnych” i dowodów na faszystowski
charakter NPD potrzeba „wielkiej koali­
cji”, za rządów której NPD tak zastrasza­
jąco rozpleniła sią w całych Niemczech
zachodnich.

JACEK PAŁAMARZ
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nictwa Prez. Woj. Bady Narodo­
wej Mariana Frączka wynika,
że krakowskie spółdzielnie pro­
dukcyjne poszczycić się mogą
znacznie większymi osiągnięcia­
mi niż gospodarstwa indywi­
dualne. Plony zbóż wzrosły w

ostatnich dwóch latach z 19,5 4
z ha do 23 q z ha, ziemniaków
ze 109do180ą, rzepaku z 16do
21 ą, buraków cukrowych ze

180 do 360 ę. W wielu gospodar­
stwach zespołowych wyniki są
jeszcze większe. Również obsa­
da bydła w niektórych spół­
dzielniach produkcyjnych zna­
cznie przekracza średnią woje­
wódzką. Wysoka jest też mle­
czność krów sięgająca 4500 li­
trów rocznie od jednej krowy,
przy przeszło 4 proc, tłuszczu
(np. w Przeciszowie).

Obok osiągnięć jest jednak
wiele niedomagań, nie zawsze

przez spółdzielców zawinionych.
Szybkie Ich usuwSiiie decy­

dować będzie o dalszej inten­
syfikacji produkcji rolnej.
Spółdzielcom jednak trzeba po­
móc. (ep)

KOMUNIKAT

DOKP

DOKP Kraków zawiadamia, że
w dniu 14 grudnia br., od go­
dziny 6.34 do 13.05, będzie
wstrzymany ruch pociągów pa­
sażerskich od stacji Szaflary do
stacji Zakopane. Przewóz pod­
różnych w obu kierunkach na

wymienionym odcinku odbywać
się będzie autobusami PKS, z

równoczesną obsługą stacji na

drodze przebiegu.

Dyrektorowi
dr inż. WIESŁAWOWI

KURDOWSKIEMU

składamy z powodu zgo­
nu Ojca wyrazy głębo­
kiego współczucia

DYREKCJA,
RADA ZAKŁADOWA,
POP PZPR I ZAŁOGA
Instytutu Przemysłu
Wiążących Materiałów

Budowlanych
w Krakowie

(Inf. wł.) Wczoraj odbyło
się plenum krakowskiej RO
ZSP, którego temat braniał:
„O większą skuteczność dzia­
łania ZSP w zakresie podno­
szenia efektywności studiów", wyniki ilościowe, ale również
W obradach uczestniczyli: z

ramienia Wydziału Kultury,
Nauki i Oświaty KW PZPR
w Krakowie tow. W. Wójcik
i wiceprzew. RN ZSP, N.
Stańczak.

Walka o poprawę wyników
i poziomu studiów, o unowo­
cześnienie procesu dydaktycz­
nego — to jeden z głównych
kierunków działalności Zrze­
szenia. Poważny dorobek ini­
cjatyw, duże doświadczenie,
jakie zdobyła organizacja w

tym zakresie, uczyniły z niej
ambitnego, wysoce cenionego
sojusznika władz uczelni, zo­
bowiązując ją równocześnie
do coraz większej, głębiej poj­
mowanej współodpowiedzial­
ności za społeczną i zawodo­
wą wartość studiów, za ma­
ksymalny stopień ich pożyte­
czności Naczelną ideą, wokół

o jakość przygotowania spe­
cjalistycznego absolwentów.

Dyskusja na posiedzeniu
plenarnym toczyła się wokół
problemów związanych z

przygotowaniem młodzieży do
pracy w szkołach wyższych,
pomocy świadczonej na rzecz

słuchaczy pierwszego roku,
forsowania tzw. progu dydak­
tycznego, organizacji toku
studiów, sesji egzaminacyj­
nych. Wiele uwagi poświęco­
no nowym regulaminom obo­
wiązującym na studiach tech­
nicznych oraz umiejętności
wykorzystania systemu
świadczeń stypendialnych ja­
ko oręża walki o lepsze wy­
niki nauczania. Jednym z

ważnych problemów rozważa­
nych w czasie obrad były
również sprawy efektywności
studiów dla pracujących.

(sz)

W poniedziałek odbyło
się w Kraków;e walne ze­
branie sprawozdawczo-wy­
borcze Krakowskiego Klu­
bu Szermierczego. W czasie
kilkugodzinnej dyskusji po­
ruszono szereg trudnych'
problemów krakowskich
szermierzy. Do ważnych
akcentów ostatniego zebra­
nia zaliczyć należy przyję­
cie przez Przedsiębiorstwo
Budowy Zakładów Chemi­
cznych „Chemobudowa”
patronatu nad zasłużonym
klubem, który stworzy na

pewno lepsze warunki roz­
wojowe i treningowe dla

tej trudnej dyscypjlny
sportowej.

W trakcie wyborów u-

konstytuował się nowy za­
rząd, do którego weszli na-

KKSz wybrał
nowe władze

stępujący działacze: dyr.
Stanisław Bogacki (prezes),
mgr inż. Zdzisław Oieksie-
wicz, mgr inż. Tadeusz Ku­
ra, mgr inż. Leon Siejkow-
skl (wiceprezesi), Stefania
Budkiewicz (skarbnik), mgr
inż. Józef Zugaj (sekretarz),
mgr J. Bobrowski, A.
Krzak, J. Szendryk (człon­
kowie), A. Nocula, R. Rut­
kowski (zastępcy człon­
ków), S. Wasiuczyński, J.

Krejcza, mgr inż. arch. T.
Augustyn, J. Słowik (ko­
misja rewizyjna), mgr inż.
arch. W. Glos, I. Grzesiak,
mgr inż. A. Cetera (sąd ko­
leżeński).

Dyplom uznania dla AZ PB
(Inf. wł.) Wczoraj odbyło się

poszerzone posiedzenie prezy­
dium ZO ZZ Włók., Odzież, i
Przem. Skórzanego w Krakowie.
W naradzie udział wzięli dyrek­
torzy i przewodniczący rad za­
kładowych podległych jedno­
stek. Obecny był także
przewodniczący WKZZ
Władysław Kozub.

Przemysł lekki jest stale roz­
budowywany. Państwo inwestu­
je coraz więcej, lecz chodzi o

to, aby limity były odpowiednio
wykorzystane. Niestety w więk-

wice-
tow.

szóści wypadków fundusze po-
zostają niewykorzystane z po­
wodu braku wykonawcy. Przed­
stawiciele zakładów pracy z

Now. Zakł. Przem. Skórz. w

Nowym Targu i Chełmka po­
stulowali zorganizowanie spe­
cjalnego oddziału, który by
prowadził prace inwestycyjne.

Podczas wczorajszego posie­
dzenia odbyła się miła uroczy­
stość wręczenia dyplomów u-

znania. M. in. dla AZPB za za­
jęcie pierwszego miejsca w pro­
dukcji eksportowej, (cm)

W dniu 11 grudni* 1967 roku zmarl, przeżywszy lat 41,

tow. inż. Tadeusz Pytel
długoletni i zasłużony pracownik, kierownik grupy robót,
wykładowca Zasadniczej Szkoły Budowlanej, członek Ko­
mitetu Zakładowego PZPR, członek Rady Robotniczej.

W Zmarłym utraciliśmy dobrego Towarzysza, cenionego
fachowca i ofiarnego społecznika.

Cześć Jego pamięci 1

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 13 grudnia o godzi­
nie 13, ze Szpitala Powiatowego w Oświęcimiu, o czym
zawiadamiają

DYREKCJA I SAMORZĄD ROBOTNICZY

PRZEDSIĘBIORSTWA BUDOWLANEGO
W OŚWIĘCIMIU

Jubileuszowe zawody
pływackie inwalidów

Ponad 120 zawodnlków-Inwa-
lidów stanęło na startowych
słupkach pływalni MDK w Kra­
kowie, gdzie odbyły się V Ju­
bileuszowe Zawody Pływackie
Inwalidów o puchar prezesa Za­
rządu Okręgowego Związku
Spółdzielni Inwalidów. Roze­
grano 16 konkurencji (wg grup
schorzeń). Najlepszym zespo­
łem okazali się pracownicy
Spółdzielni Inwalidów „Trud”.
Oni też zdobyli pierw­
sze miejsce w punktacji zespo­
łowej oraz przejęli na własność
za trzykrotne zdobycie pierw­
szego miejsca puchar prezesa.
Drugie miejsce w punktacji ze­
społowej zajęli zawodnicy O-
środka Szkolenia Niewidomych
a trzecie Spółdzielnia Inwalidów
„Pokój”.

Zwycięskie zespoły I zdobyw­
cy pierwszych miejsc otrzymali
nagrody rzeczowe i dyplomy,
które wręczył wiceprezes PZSI
mgr Franciszek Bożek.

Organizatorem tej ciekawej
imprezy było Międzyspółdziel-
niane Ognisko Kultury Fizycz­
nej Inwalidów „Start” w Kra­
kowie.

Komunikat

»Lajkonika«...
W 554-tej grze „Lajkonika”

brak wygranych z 5 trafienia­
mi i 4 z dodatkową. 35 wygra­
nych z 4 trafieniami po 3.400 zł.
1.556 wygranych z 3 trafieniami
po 65 zl, 22.726 wygranych z 2
trafieniami po 5 zł, 41 premio­
wanych wygranych z 3 trafie­
niami z dodatkową po 165 zł,
1.322 premiowanych wygranych
z 2 trafieniami z dodatkową po
20 zł.

...i Toto-Lotka

P. P. Totalizator Sportowy za­
wiadamia, że w zakładach Toto-
Lotka z dnia 10 grudnia 1967 r.

stwierdzono: 1 rozw. z 5 traf,
prem. — wygr. 1.000.000 zł, 131
rozw. z 5 traf, zwykł. — wygr.
po 18.552 zł, 7.900 rozw. z 4 tra­
fieniami — wygr. po 461 zł,
163.909 rozw. z 3 trafieniami —

wygr. po 23 zł,

Kraków — Wiedeń

w podnoszeniu ciężarów
W najbliższą sobotę w

dniu 16 bm. o godz. 17.00 w

Ośrodku KKKFiT przy uL
Sokolskiej odbędzie się in­
teresujące międzynarodowe
spotkanie w podnoszeniu
ciężarów. Zmierzą się re­
prezentacje Krakowa i
Wiednia.

W zespole gości wystąpią
między innymi trzej repre­
zentanci Austrii. Są to:
Kurt Pittner (waga kogu­
cia) posiada on wszystkie
rekordy Austrii w tej ka­
tegorii, Nadjid Mayer!
(Irańczyk) waga piórkowa,
obecnie występuje on w

barwach Wiednia oraz w

wadze półciężkiej rekordzi­
sta tego kraju Rudolf A-
schenbrenner.

Krakowski Okręgowy
Związek Podnoszenia Cię­
żarów ustalił także imien­
ny skład reprezentacji.
Barw Krakowa bronić bę­
dą od wagi koguciej do cię­
żkiej: T. Starzycki, B.
Ekiert, A. Polakiewicz, E.

Kołodziejczyk, L. Zarębski,
E. Kłosek, W. Nalepka.

W kilku wierszach

.

• W stolicy Gruzji zakończył
się międzynarodowy turniej w

piłce ręcznej mężczyzn o nagro­
dę gazety „Zarja Wostoka”. Po
raz drugi z rzędu zwycięstwo
wywalczyli reprezentanci Wę­
gier. Drugie miejsce zajęli Ju­
gosłowianie, trzecie młodzieżo­
wy zespół ZSRR, czwarte mło­
dzieżowa reprezentacja CSRS,
piąte Polska.

• 100 tys. funtów zapłacił
klub angielski Nottingham za

przejście czołowego piłkarza
szkockiego Jima Baxtera z klu­
bu FC Sunderland. Baxter ma

27 lat i 32 razy reprezentował
Szkocję w spotkaniach między­
narodowych. W roku 1965 FC
Sunderlan zakupił Baxtera z

klubu Glasgow Rangers za su­
mę 72 tys. funtów,
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Perspektywy
rozwoju rzemiosła
p

licznych ak-
wydanych w

do 1967 roku

uregulowania

otrzeba wykorzystania
wszystkich sił, mogą­
cych się przyczynić do
dalszego rozwoju na­
szej gospodarki narodo­
wej, była tą zasadniczą

myślą, która zwróciła uwagę
na rzemiosło indywidualne i
jego dotychczas nie wykorzy­
stany potencjał gospodarczy
Dotyczy to zwłaszcza dziedzi­
ny usług dla ludności i to
zarówno w mieście jak i na

wsi oraz produkcji na potrze­
by rynkowe i na eksport.

Tego rodzaju założenia i u-

stalenia ogólnie rzecz biorąc
— zostały ujęte zarówno w

uchwałach IV Zjazdu PZPR

jak i VIII Kongresu Stronni­
ctwa Demokratycznego, dając
podstawę polityczno-gospo­
darczą do decyzji rządowych,

Sekretarze propagandy
Komitetów

Gromadzkich
W czasie ostatniej kam­

panii sprawozdawczo-wy­
borczej w większych gro­
madzkich organizacjach
PZPR woj. krakowskiego
wybrano sekretarzy propa­
gandy komitetów gromadz­
kich. Chodziło o to, aby
przez swego rodzaju „spe­
cjalizację” zainteresowań i
działalności jednego z se­
kretarzy KG, uzyskać
większą koncentrację sił na

tym odcinku propagando­
wym. Dotychczasowe wy­
niki pracy ponad 200 se­
kretarzy propagandy KG
oraz ich doświadczenia
(które m. in. omawiano na

kilku rejonowych naradach
w Tarnowie, Proszowicach
i innych powiatach) —po­
zwalają już na pewne oce­
ny i wnioski.

Sekretarzami propagan­
dy komitetów gromadzkich
w większości wypadków
(ponad 60 proc.) są nau­
czyciele. Ma to wiele po­
zytywnych stron. Nauczy­
ciele cieszą się w środo­
wisku wiejskim znacznym
autorytetem, co nie pozo­
stałe bez wpływu na efek­
tywność ich pracy poli­
tycznej.

Posiadane przygotowanie
ogólne pomaga im w do­
bieraniu zarówno odpo­
wiednich treści jak i form
pracy politycznej, nie mó­
wiąc już o doświadcze­
niach metodycznych, o pe­
dagogicznej wiedzy i prak­
tyce, tak potrzebnych w

każdej pracy wychowaw­
czej.

Naturalną 1 prawidłową
dążnością sekretarzy propa­
gandy KG jest skupianie,
często rozproszonego dotych­
czas aktywu propagandowe­
go. Tam, gdzie istnieje licz­
niejszy aktyw .powołano już
m. in. społeczne gromadzkie
ośrodki propagandy partyj­
nej lub zespoły propagandy.

■uek taki skupiający po­
nad 30 aktywistów działa
przy KG PZPR w Ciężkowi­
cach pow. Tarnów. Pracują
w nim nauczyciele, pracow­
nicy GS, GRN, agronom i
inni. W ośrodku utworzono

sekcje do spraw organizacji
masowych, szkoleniowo-lek-
torską i kulturalno-oświato­
wą. Zorganizowano też gru­
pę lektorów. W klubach
„Ruchu” i „Rolnika” zorga­
nizowano dyskusję nad
książkami, ośrodek interesu­
je się rozwojem czytelnictwa
prasy partyjnej i fachowej.
Towarzysze z Ciężkowic za­
jęli się również aktywizacją
pracy Ośrodka Wiedzy Oby­
watelskiej FJN i działalnoś­
cią Uniwersytetu Powszech­
nego. To tylko niektóre z no­
wych form praoy sekretarzy
propagandy KG.

Podobnie działających ko­
mitetów gromadzkich, jak w

Ciężkowicach, jest już w re­
gionie krakowskim wiele.
Niemniej przykład Ctężko-
wio może być wykorzystany
wszędzie tam, gdzie towa­
rzysze nie znaleźli Jeszcze
sposobu na praktyczne roz­
wiązanie wielu spraw propa­
gandy partyjnej. Za bardzo
ważne np. trzeba uznać two­
rzenie grup lektorsklch, u-

możliwlające pewne usamo­
dzielnienie się gromady w za­
kresie akcji odczytowej. (x)

które w formie
tów prawnych
okresie od 1965
zmierzają do

spraw rzemiosła i ułatwienia
mu działalności gospodarczej
warsztatów poprzez ulgi i
bodźce ekonomiczne. Posta­
wiono przed rzemiosłem zada­
nia społeczno-gospodarcze, o-

kreślając te zadania w planie
gospodarczym na lata 1966—
1970, zakładając jego rozwój
poprzez wzrost ilości zakła­
dów i zatrudnionych. Uznano,
że rzemiosło posiada trwałą
perspektywę rozwoju i stano­
wi oznaczoną część gospodar­
ki narodowej.

Jako główne kierunki funk­
cji gospodarczych rzemiosła
przyjęto: usługi dla ludności
i rolnictwa, usługi specjali­
styczne dla gospodarki uspo­
łecznionej oraz produkcję
opartą przede wszystkim na

pracy ręcznej, artystycznej i

ludowo-reglonalnej, wymaga­
jącej specjalnych umiejętno­
ści, zarówno na rynek krajo­
wy, jak i na eksport, a także
produkcja rzemieślnicza po­
szukiwana na rynku i nie wy­
twarzana lub wytwarzana w

niedostatecznej ilości przez se­
ktor uspołeczniony.

Działalność gospodarcza
rzemiosła została włączona w

ramy Narodowego Planu Go­
spodarczego, przy założeniu
zwiększenia stanu zatrudnie­
nia i szacunkowych określeń

programowanych wysokości
obrotów.

Na zlecenie Komitetu Drobnej
Wytwórczości zostały opracowa­
ne przez Prezydia WRN w opar­
ciu o konkretne terenowe po­
trzeby — wojewódzkie progra­
my rozwoju rzemiosła na lata
1966—1976.

Na tle zadań postawionych
rzemiosłu oraz wobec faktu
stworzenia dla rzemiosła odpo­
wiedniego klimatu do progra­
mowanego jego rozwoju, wyło­
niły się ZRdania dla organizacji
rzemieślniczych, tj. samorządu
gospodarczego rzemiosła i rze­
mieślniczej spółdzielczości za­
opatrzenia i zbytu.

Samorząd gospodarczy rzemio­
sła powinien wytężyć swe pra­
ce organizacyjne w kierunku
stworzenia rzemiosłu dogodnych
warunków ekonomicznych. Na­
stępnie — dążyć do zwiększenia
naboru uczniów szkolonych "w
rzemiośle i do podniesienia
kwalifikacji zawodowych rze­
mieślników.

czości: zaopatrzenie rzemiosła w

surowce podstawowe i pomoc­
nicze, części wymienne, narzę­
dzia i maszyny.

Organizowanie działalności po­
mocniczej, jak np. suszarń dre­
wna, odlewni metalowych, to
dalsza pomoc spółdzielni dla
rzemieślnika usługowca.

Kredytowauie zakupu maszyn
i urządzeń oraz ułatwianie w

zakupie maszyn 1 urządzeń mo­
że wiele pomóc rzemieślnikowi
w usprzętowieniu i unowocze­
śnieniu jego warsztatu.

omoc oragnizacyjna i te-
i w opracowywa­

niu wzorów do produkcji
eksport, pomoc w koszto-Pomoc

ori
chniczna
nłll W7fW

(i

„Profesor Wizę'
wyruszył w pierwszy rejs
W pierwszy rejs wyruszył

nowy radziecki statek ba­
dawczy, noszący imię zna­
nego odkrywcy polarnego —

prof. Wizę. Statek został na

zamówienie Związku Ra­
dzieckiego wybudowany w

NRD, w Wismarze. Ma on

6970 ton wyporności, liczy
120 m długości i osiąga pręd­
kość 18,5 węzłów. Na stat­
ku mieści się 20 pracowni
naukowych wyposażonych w

najnowszą aparaturę dla
badań atmosfery, jonosfery i

głębi oceanów. Wszystkie u-

zyskane za pomocą instru­
mentów informacje naukowe
opracowuje maszyna elektro­
niczna „Mińsk 22”. Ze
statku będą przekazywane
dla naukowych ośrodków w

Związku Radzieckim.

Chcesz wygrać
TELEWIZOR?

przeczytaj

na

rysowaniu, zatwierdzaniu cen,
w dostarczaniu opakowań, or­
ganizacja transportu, to po­
ważne zadania rzemieślniczej
spółdzielczości dla rzemieśl­
ników eksporterów.

Rozdział robót, kontrola i
pomoc w fakturowaniu dostaw

usług rzemieślniczych dla se­
ktora uspołecznionego, pomoc
w opracowaniu kalkulacji, za­
liczkowanie wykonanych do­
staw i wiele innych admini-
stracyjno-handlowych czyn­
ności przy zbycie produkcji i

usług rzemieślniczych, to wła­
śnie codzienna pomoc spół­
dzielni zaopatrzenia i zbytu
dla rzemieślnika, wykonują­
cego zadania przewidziane
programem rozwoju rzemio­
sła.

Stała opieka i kontrola ja­
kości dostarczonych usług i

produkcji rzemieślniczej, do­
pilnowanie terminów wyko­
nania zawartych umów, czu­
wanie nad rzetelnością wyko­
nywanych robót i dostaw, to
również stały obowiązek rze­
mieślniczej spółdzielczości.

Z tych kilku uwag dotyczą­
cych indywidualnego rzemio­
sła wynika bezspornie, że pra­
widłowa działalność organiza­
cji rzemieślniczych w dużej
mierze przyczynić się może do
zamierzonego celu, Jakim jest
wykorzystanie potencjału go­
spodarczego rzemiosła w re­
alizowaniu zadań gospodar­
czych naszego regionu, jaki
wytyczył Narodowy Plan Go­
spodarczy na lata 1966—1970,
szczególnie w dziedzinie usług
dla ''

Kierownicze
stanowiska

w Hucie im. Lenina
zajmują dzisiaj ludzie,
którzy zaczynali budo­
wać kombinat jako ro­
botnicy. Na budowie

stalowni martenowskiej i
pierwszych walcowni uczyli
się wielkiego przemysłu, a po
pracy — zatłoczonym tram­
wajem jeździli na wykłady do
krakowskiej Akademii Górni­
czo-Hutniczej. Po całym dniu
pracy zamykały się oczy nad
książkami, ale ambicja była
silniejsza od zmęczenia.

*

KAZIMIERZ STARZAK
przyjechał z Rzeszowskiego do
Huty w 1948 roku w odpowie-

LUDZIE DOBREJ ROBOTY

zmysł organizacyjny, aby jak
mówią wojskowi — „z marszu”
rozwiązywać problemy wyni­
kające na budowie.

Dyrektor „Mostostalu" po­
wiedział, że odpowiedzialną
junkcję kierownika montażu u-

rządzeń technologicznych na

slabingu powierzono inżyniero­
wi Starzakowi bez ryzyka.. U-
fają mu zupełnie — ufają jego
wiedzy, charakterowi i poczu­
ciu odpowiedzialności. Ale po
raz pierwszy usłyszałem o nim
nie od zwierzchników tylko od
towarzyszy pracy. Szanują go
jako jednego ze swoich, jako
człowieka, który rzetelną pra­
cą i siłą woli doszedł do tego,
czym dzisiaj jest.

*

Budową hali głównej sla-

Rośli razem z hutą

ludności i rolnictwa.

EMIL ZIELIŃSKI
z-ca sekretarza WK SD

dzi na ZMP-owski zaciąg.
Trafił do „Mostostalu”. Jako
niewykwalifikowany robotnik
a potem monter budował
pierwszy piec martenowski,
walcownię zimną, gorącą,
walcownię kęsów, drobnych
profili i drutu. Kończy za­
ocznie technikum.

Studia na Wydziale Maszyn
Górniczych i Hutniczych AGH
kończy w gorączkowych mie­
siącach budowy V wielkiego
pieca. Jest to czas, gdy wycho­
dzi się do pracy rano i nigdy
nie można powiedzieć, kiedy się
wróci. Pracować trzeba tyle —

ile trzeba.
Dzisiaj inżyniera Starzaka

znaleźć moina w głównej hali
budującej się walcowni sla-
bing. Kieruje montażem urzą­
dzeń technologicznych — w su­
mie 12 tysięcy ton maszyn, któ­
re trzeba zamontować z dokład­
nością do setnych części mili­
metra. Trzeba mieć wielkie do­
świadczenie i wiedzę, zegarmis­
trzowską dokładność i autory­
tet u ludzi, którymi się kieruje.
Trzeba mieć wreszcie duży

w Instytucie WzornictwaDo końca grudnia czynna będzie
Przemysłowego wystawa „Funkcja, Forma, Jakość” zorganizo­
wana przez Centralny Instytut Wzornictwa Przemysłowego
NRD. Ekspozycja składa się z dwóch działów — pierwszy „Pra­
ca 1 komunikacja”, drugi dział „Mieszkanie i odpoczynek”.

Na zdjęciu: lokomotywy spalinowe i elektryczne.
CAF — Uchymiak

Obowiązkiem samorządu
gospodarczego rzemiosła jest
stała współpraca z partiami
politycznymi i radami naro­
dowymi w sprawach związa­
nych z realizacją założonych
programów gospodarczych, to
stała praca uświadamiająca
rzemiosło w zakresie świado­
mości społecznej i politycznej,
to stałe czuwanie nad etyką
zawodową rzemiosła i w koń­
cu, to stała współpraca z rze­
mieślniczą spółdzielczością za­
opatrzenia i zbytu nad zabez­
pieczeniem realizacji założo­
nych programów rozwoju
rzemiosła.

społeczno-wychowaw­
czych, jest organizacyjnie u-

stawiona do zadań gospodar­
czych w zakresie szeroko po­
jętego zaopatrzenia i zbytu.

Jeżeli więc podstawowym za­
daniem programu jest zagadnie­
nie rozwoju usług dla ludności
i rolnictwa, to w konsekwencji
spółdzielczość ma zabezpieczyć
realizację rozwoju usług. Stąd
też wynikają zadania spółdziel-

JULIAN SIEMIONÓW
Hum. z rosyjskiego A. Per.

(49)
— Takie właśnie jest teraz jego nazwisko —

odpowiedział Bliicher. — Przepiękne nazwisko.

W pokoju przyjęć Bluchera

Wasyl Konstantynowicz wezwał do siebie
dwóch byłych generałów carskiej armii i jed­
nego pułkownika sztabu generalnego. Adiutant
przepraszał za spóźnienie się ministra obrony —

jeszcze się nie skończyło posiedzenie rady mini­
strów.

— Jesteście proszeni o poczekanie na obywa­
tela Bliichera.

— W jakim celu zostałem tutaj wezwany? —

spytał generał ubrany po cywilnemu.
— Będzie widocznie mowa o waszym ewen­

tualnym udziale w robocie sztabów — pomógł
adiutantowi pułkownik generalnego sztabu.

— Tak, widocznie — odpowiedział adiutant.
— Jeżeli natychmiast odejdę — czy nie po­

ciągnie to za sobą fizycznego unicestwienia mo­
jej rodziny?

— Nie, nie pociągnie, generale.
— W takim razie, wszystkiego dobrego.
I generał w cywilnym ubraniu wyszedł z ga­

binetu.

binga kieruje inżynier STE­
FAN PŁOCKI. Odpowiada za

konstrukcje stalowe hali i 18
suwnic, które się tam mon­
tuje. Jest to jego pierwsza,
tak odpowiedzialna praca po
uzyskaniu dyplomu inżyniera-
metalurga na AGH. Robił ten

dyplom w czasie, gdy budo­
wa stalowni konwertorowej
wkraczała w decydującą fazę.
Trzeba się było spieszyć, bo
wiedział, że w ostatnich mie­
siącach przed oddaniem kon-
wertorowni nie będzie ani go­
dziny czasu na naukę. Ostat­
nie dwa lata studiów zaliczył
w ciągu roku i obronił dy­
plom kończąc studia z wy­
różnieniem.

Ale jego drugie studia to by­
ła huta. Po raz pierwszy zoba­
czył kombinat, gdy jako uczeń
przyjechał ze swoją klasą pra­
cować przy wykopach pierwsze­
go wielkiego pieca. Machali ło­
patami przy muzyce, z trans­
parentami, jak to wtedy było
w zwyczaju. Nie więdziął. jesz­
cze, że na tym ogromnym pla­
cu budowy przyjdzie mu spę­
dzić część życia. Pracował po­
tem przy rozruchu wszystkich
ważniejszych obiektów w kom­
binacie, poznał tu każdy kąt.
A już zupełnie nie wyobraża
sobie pracy za biurkiem.
Wprawdzie nie można tu mieć
nadziei, że się po ośmiu godzi­
nach pójdzie do domu, wpraw­
dzie trzeba marznąć i brnąć po
błocie, ale tu są prawdziwe
emocje wielkiej budowy. Tu
jest wreszcie kontakt z najno­
wocześniejszą techniką, ze spe­
cjalistami z całego świata.

*

Nie uderzyła im woda ro­
dowa do głowy. Lata pracy
w kombinacie nauczyły ich
szacunku do człowieka na

każdym stanowisku. Kiedy
mowa jest o ich uporze,
a trzeba było naprawdę
uporu, aby pracując cięż­
ko kończyć studia, oni za?,
wsze przypominają, że ich
awans życiowy to także za­
sługa przedsiębiorstwa. Stwo­
rzono im bardzo dobre wa­
runki do nauki. Zwalniano na

wykłady i egzaminy, _ kupo­
wano nawet podręczniki. Ta
mądra polityka inwestowania
w ludzką wiedzę procentuje
teraz, gdy objęli kierownicze
stanowiska.

ANDRZEJ MAGDON

Poprzez front
zbroniąw ręku
do przyjaciół
Ziemia kielecka zaczęła

bezpardonową walkę z o-

kupantem nieledwie na­
tychmiast po zakończeniu
działań wojennych w 1939
r. Dogodny teren, niezwy­
kle ofiarna pomoc całej
ludności, umożliwiły w du­
żej mierze osiągnięcie suk­
cesów jakie odniosły nasze

oddziały partyzanckie. Nie
obyło się bez krwawych o-

fiir. We wsi Graby (pow.
pińczowski) ostatnio
wzniesiono pomnik dla u-

trwalenia w pamięci po­
tomnych walk
dowej.

Ówczesny
dzielnicy PRR
WŁADYSŁAW

— wspomina:
— Tu w Grabach odbyła

się koncentracja oddziałów
AL im. Bartosza Głowac­
kiego, a wówczas nosiła
nazwę I Brygady Ziemi
Krakowskiej im. Bartosza
Głowackiego. Koncentrację
przeprowadzono na rozkaz
płk J. Księżarczyka (obec­
nie generała). Celem jej
było uderzenie na pozycje
niemieckie i przedarcie się
do Armii Radzieckiej. 13-
go sierpnia ciągnęły nasze

oddziały w kierunku Zło­
tej, a następnie przez rze­
kę Nidę i Lasy Ocholskie.
Między Jurkowem a Wi­
ślicą nasza brygada licząca
około 500 ludzi uderzyła
na linie nieprzyjaciela.
Sforsowaliśmy jego pozy­
cje tracąc 10 ludzi. 14-go
sierpnia byliśmy już wśród
żołnierzy Armii Ro^jiec-
kiej. (ZZ)
Na zdjęciu u góry po le­
wej: we wsi Graby (pow.
pińczowski, woj, kieleckie)
wzniesiono pomnik dla u-

pamiętnienia walk Armii
Ludowej.

Na zdjęciu u oóry: opo­
wiada Wł. Grodzic.

CAF — foto Iringh

Armii Lu-

komendant
„Nida” —

GRODZIC

W październiku — miesiącu
oszczędności, kiedy sumowa­
liśmy wyniki naszych umie­
jętności gospodarowania, o-

kazało się, że jesteśmy spo­
łeczeństwem wybitnie oszczę­
dnym, a wysokość wkładów
dawno już wkroczyła w mi­
liardowe cyfry. Zastanawia­
jący jest tylko jeden fakt,
mianowicie ten, że wieś zo­
stała niemal generalnie zdys­
tansowana przez miasto. Na­
wyk gromadzenia pieniędzy
w szkatułkach i przysłowio­
wych pończochach, został tu

już dawno pogrzebany. Dziś
każdy świadomy i dobrze kal­
kulujący człowiek chce, aby
jego oszczędność przynosiła
konkretne korzyści. A wiado­
mo, że trzymanie pieniędzy
w szufladzie niczego nie daje.

Na wsi jednak gromadzenie
gotówki odbywa się jeszcze
bardzo często w sposób tra­
dycyjny. I choć Spółdzielnie
Oszczędnościowo - Pożyczkowe
bezsprzecznie się rozwijają, a

oszczędności rosną, to jednak
w stosunku do wzrostu za­
możności naszej wsi odbywa
się to zbyt powolnie. Gdy je­
szcze do tego dodamy, że wo­
jewództwo krakowskie w ta­
beli oszczędzania figuruje do­
piero na 10 miejscu i że przy­
kładowo w stosunku do wo-

jew. lubelskiego posiada o 100
proc, niższe wkłady — to nie
będzie dziwne, że nasza „Ga­
zeta” wspólnie z Wojew. Od­
działem CZ SOP postanowiła
zrobić coś, co spopularyzuje 1
przybliży podstawowe zasady
działania Spółdzielni Oszczęd­
nościowo-Pożyczkowej oraz

korzyści jakie niesie ona osz­
czędnym gospodarzom.

Bedzie to konkurs oparty
na pięciu pytaniach dotyczą­
cych działalności Spółdzielni
Oszczędnościowo - Pożyczko­
wej. W okresie od 18 do 22
grudnia „Gazeta” nasza będzie
drukować codziennie jedno z

konkursowych pytań wraz z

kuponem uprawniającym do
udziału w konkursie. W nu­
merze świątecznym natomiast
przypomnimy Czytelnikom
wszystkie pytania konkursowe
oraz zamieścimy jeden dodat­
kowy kupon.

W świąteczne popołudnie
będzie więc można poświęcić
godzinkę na wypełnienie
wszytkich pięciu kuponów o-

raz wysłanie ich w jednej ko­
percie pod adresem: „Gazeta
Krakowska”, Kraków, ul.
Wielopole 1 „KONKURS
SOP”. Jeśli odpowiedzi na

wszystkie 5 pytań okażą się
prawidłowe, będzie można

zdobyć jedną z wielu cen­
nych nagród, wśród których

na pierwszym miejscu figuru­
je telewizor, a następnie mo­
torower, pralka elektryczna,
radio tranzystorowe, zegarek
na rękę, elektryczna maszyn­
ka do golenia i cały szereg
innych równie interesujących
przedmiotów, których pełną
listę opublikujemy wraz z o-

głoszeniem konkursu.
A teraz jeszcze kilka infor­

macji o SOP, które pomogą
naszym Czytelnikom w traf­
nym rozwiązaniu konkursu.
Otóż na terenie naszego woje­
wództwa istnieje 120 placó­
wek SOP znanych pod naz­
wami: Banków Spółdzielczych
lub Kas Spółdzielczych. Obej­
mują one swą działalnością
rolnictwo, rzemiosło i drobny
przemysł. Liczba członków
SOP w naszym województwie
wynosi 277 tys., a suma wkła­
dów na koniec października
br. osiągnęła kwotą 529 min
zł. Wkłady te figurują na ra­
chunkach oszczędnościowo-
rozłiczeniowych oraz na

trzech rodzajach książe­
czek: budowlanych z opro­
centowaniem na 4 proc., ter­
minowych z oprocentowaniem
od 3 do 5 proc, oraz zwykłych
oszczędnościowych z 3 proc.,
z których wkłady można pod­
jąć w każdej chwili. Wpłat i
wypłat dokonywać można we

wszystkich placówkach SOP
i urzędach pocztowych.

Warto dodać jeszcze parę
słów na temat korzyści jakie
osiągnąć można zakładając
książeczkę budowlaną z prze­
znaczeniem na budownictwo
mieszkaniowe względnie gos­
podarcze. Otóż posiadanie
książeczki zapewnia kredyt w

Banku Rolnym oraz dostawę
potrzebnych materiałów bu­
dowlanych, a np. w przypad­
ku zwyżki cen materiałów
budowlanych, zapewnia rów­
nież premię gwarancyjną. .

Tak więc Spółdzielnie O-
szczędnościowo - Pożyczkowe
spełniają wybitną rolę na te­
renie wsi, a popularność ich
ciągle wzrasta. Sądzimy, że
konkurs, w którym SOP pro­
ponuje uczestnikom tak a-

trakcyjne nagrody, zachęci
naszych Czytelników do u-

czestnictwa, a tym samym
przyczyni się do lepszego po­
znania zasad i form pracy tej
cennej instytucji — no i za­
chęci mieszkańców wsi do o-

szczędzania. A więc zaprasza­
my do udziału w konkursie. .

Już 18 grudnia br. zamieści­
my pierwsze konkursowe py­
tanie 1 podamy sposób wypeł­
niania kuponów oraz termin
i adres nadsyłania odpowie­
dzi.

.
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Dwóch powstałych, usiłując nie patrzeć Jeden
na drugiego, sadowiło się na krzesłach. Głucho
biły zegary. Na stole adiutanta dzwonił co chwi­
lę telefon, do pokoju wchodzili sekretarze, pra­
cownicy wydziałów, kurierzy z frontu. Rozma­
wiali z adiutantem Bliichera cicho, śmiertelnie

znużonymi głosami — gdy armia się cofa, w

sztabach chorują na bezsenność.

Bltlcher pojawił się nagle, przeszedł-do swego
gabinetu, nie patrząc na nikogo. Dopiero co

wrócił z posiedzenia egzekutywy Dalekowscho­
dniego KC. Głośno trzasnęły drzwi. Generał
i pułkownik spojrzeli na siebie. Na stole adiu­
tanta zabrzęczał telefon.

— Kim jest ten młody człowiek — spytał ge­
nerał, wskazując na drzwi, które zamknęły się
przed chwilą za Blucherem.

— Minister obrony.
Adiutant znikł za drzwiami. Za chwilę wró­

cił 1 rzekł:
— Minister prosi do siebie.
— Czy wiecie o aresztowaniu grupy byłych

wojskowych z Grzymalskim na czele?
— Co?
— To! — wpadł we wściekłość Bltlcher.
— Generał Grzymalski jest uczciwym człowie­

kiem...
— Wojowałem razem z nim w Galicji...
— Pięknie. Poprosiłem was nie w związku

z tym. Po prostu, pół godziny temu dano mi o

tym znać z bezpieczeństwa. Oni aresztują teraz

białych spiskowców, a ja umieściłem wczoraj
wieczorem Grzymalskiego na pierwszym miejscu
w wykazie osób w celu porozmawiania z nimi
1 znalezienia platformy dla wzajemnej współ­
pracy.

— Czy nie mogła tu zajść jakaś omyłka? —

zapytał pułkownik. — Generał Grzymalski trzy­
mał się zawsze z daleka od polityki, jest zawo­
dowym oficerem 1 patriotą.

Bltlcher błyskawicznie spojrzał na rozmówcę,
ściągnął brwi w jedną puszystą linię 1 rzekł:

— Obywatele zawodowi oficerowie, pozwólcie
ml przejść do głównego tematu naszej rozmowy.
Ponieważ lubicie przysięgać na swoją miłość do
mateczki — Rosji, chciałbym zapoznać was z

tym oto ultimatum, które wystosowała do nas

w Dajrenie Japonia. My go nie przyjęliśmy. Oto
ono.

Generał i pułkownik chciwie czytali doku­
ment, po czym zwrócili go Blucherowi.

— Kiedy odmówiliśmy przyjęcia tych, hań­
biących dla Rosjan warunków, na rozkaz Ja­
pończyków wystąpili przeciwko nam biali pod
dowództwem Molczanowa. Zachodzi więc teraz

pytanie: z kim powinien być obecnie rosyjski
patriota, kochający „mateczkę-ojczyznę” — z

mierkułowo-molczanowcami, czy z bolszewika­
mi? Proszę odpowiedzieć według zasady „tak” —

„nie”.
— Proszę, pozwólcle nie odpowiedzieć ml na

pytanie, przecież Molczanow jest moim bojo­
wym przyjacielem, marzłem z nim razem

w okopach.
— Chcecie być czyściutki, generale?
— W stosunku do przyjaciela powinienem być

w porządku.
— A wobec ojczyzny?
— Pięknie. Możecie nie odpowiadać. Dziękuję

<a to, że znaleźliście czas, by przyjść. Wszyst­
kiego dobrego.

Milczenie.

(ciąg dalszy nastąpi)

Na zbliżający się karnawał
„Moda Polska” przygotowała
piękną i urozmaiconą kolek­
cję sukien popołudniowych,
cocktailowych i wieczoro­
wych, balowych, które za­
prezentowała na pokazie w

Warszawie 11-go grudnia.
Suknie uszyto z tkanin pol­
skich, jak również importo­
wanych. Były to najczęściej
aksamity, atłasy, szyfony,
polskie żakardy, czyli tkani­
ny miękkie, dobrze układa­
jące się, często o błyszczącej,
jedwabistej lub metalizowa­
nej nitce. Jako modne do­
datki zwracały uwagę pięk­
no wisiory oraz pończochy
srebrzyste, złote, lub stono­
wane z kolorami sukni.

Na pokazie licznie repre­
zentowane były sukienki po­
południowe tzw. małe czar­
ne, ozdabiane błyszczącą pas­
manterią lub białymi kołnie­
rzykami 1 mankietami. Dużo
oklasków zebrała prosta, lek­
ko dopasowana sukienka
młodzieżowa z czarnego _

a-

ksamitu, ozdobiona białą
riuszką.

Modne kreacje uzupełniały
modne uczesania — małe
główki, ale z dużą ilością do-
piętyoh loczków, (gaj)

Na zdjęciu powyżej z le­
wej: kostium wieczorowy ze

srebrnej lamy, stebnowana
stójka i dół żakietu, zapięcie
jednorzędowe na ozdobne gu­
ziki. Na zdjęciu powyżej z

prawej: Suknia wieczorowa
z miękkiego aksamitu, ozdo­
biona przy szyi i na mankie­
tach błyszczącymi pajetami,
rękawy w stylu „rubaszki”.

CAF — fot. Langda

Spotkanie
ze studentami

Ameryki Łacińskiej
Z inicjatywy ZW ZMS Wyflz.

Odlewniczego AGH zorganizo­
wano spotkanie ze studentami
Ameryki Łacińskiej, którą re­
prezentowali przedstawiciele
Kuby, Costariki i Boliwii. Frek­
wencja dopisała znakomicie. W
trakcie spotkania omówiono
aktualne problemy polityczne
państw Ameryki Łacińskiej. W
najbliższym czasie tenże Zarząd
Wydziałowy zamierza zaprosić
studentów greckich na wieczor­
nicę poświęconą Mikisowi The-
odorakisowi.

Krótko
o „Orlim Gnieździe”
W bieżącym miesiącu jeden

z wyróżniających się i najwięk­
szych szczepów hufca Zwierzy­
niec — „Orle Gniazdo” obchodzić
będzie trzecią rocznicę swego
powstania.

„Harcówka szczepu — pisze
pwd J. Górecki — to prawdziwe
królestwo pomysłów. W kilku
salkach można się zapoznać z

bogatym dorobkiem harcerskiej
braci, podziwiać wykonane
przez harcerzy dekoracje, tabli­
ce ogłoszeń, kominek i przede
wszystkim... pracownię, w któ­
rej powstają coraz to lepsze ża­
glówki 1 inny sprzęt pływający.
Szczep organizuje już tradycyj­
nie obozy wodne na Pojezierzu
Pomorskim, wykorzystując wła­
sny sprzęt żeglarski. Z innych
form pracy szczepu szeroko zna­
ne są wśród harcerzy całego
hufca liczne imprezy rozryw­
kowe...” (zg)
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Z sesji DRN Stare Miasto

Uchwalenie planu gospodarczego
i budżetu na rok 1968

Na wczorajszej sesji DRN Stare Miasto uchwalono plan
gospodarczy i budżet na r. 1968 oraz zatwierdzono plan
pracy Rady na rok przyszły.

W porównaniu z bież, rokiem
budżet na r. 1968 jest wyższy
o 8950 tys. zł. Przy podziale
kredytów zachowano pełną hie­
rarchię porzeb. I tak: uwzględ­
niono wzrastające od lat po-

przedświgtecznym

Nie zabraknie pieczywa
Nasilenie zapotrzebowania

na pieczywo w okresie przed­
świątecznym przewidziano w

soboty: dnia 23 i 30 bm. Kra­
kowskie Zakłady Przemysłu
Piekarniczego oraz piekarze
zrzeszeni w cechu, rzucą w

tych dniach na rynek około
370 ton pieczywa. Jak wyni­
ka z ubiegłorocznych doświad­
czeń, będzie to ilość zabezpie­
czająca całkowicie potrzeby
mieszkańców Krakowa.

Na wczorajszej naradzie w

KZPP stwierdzono, że z produk­
cją nie będzie na pewno kłopo­
tów. Wiele uwagi poświęcono
natomiast sprawom organizacji
sprzedaży oraz transportu. Nad

przebiegiem akcji czuwać będą
dyżurujący w tych dniach

przedstawiciele odpowiedzial­
nych przedsiębiorstw. Samocho­
dy dyżurne przerzucać będą na­
tomiast pieczywo do sklepów,
w których wystąpią braki. Po­
myślano również o dobrym zao­
patrzeniu nowych osiedli.

W doborze asortymentu u-

względnione zostanie również
większe zamówienie konsumen­
tów na chleb pszenny, (n-11)

Mała kronika
• KDK, godz. 19: prof. Wł.

Iłodys — „H. Moore — rzeźba
w pejzażu”.

• ZDK HiL, godz. 18.30: dr A.
Mianowska — „St. Wyspiański”.

• Dom Młodego Hutnika,
gedz. 18: A. L. Czerny — „Hi­
storia rycerza z Manchy”.

• Ognisko Dziecięce ZDK

HiL, godz. 17: J. Kamocki —

„11 barwnych księżaków”.
• PAN, godz. 18.30: dr J. Ma­

łecki — „Rola Krakowa w go­
spodarce Polski XVI—XVIII
w.”.

• Klub „Literacki”, Krupni­
cza 22, godz. 19: wieczór po­
święcony J. Skowrońskiej-Feld-
manowej.

• Muzeum Lenina, Topolowa
5, godz. 16.30: mgr A. Giinther
— „Idee Wielkiego Październi­
ka siłą napędową przemian spo­
łeczno-politycznych w trzecim
świecie”.

• Krak. Zakł. Sodowe, Zako­
piańska 62, godz. 18: red. Zb.
Ringer — „Sportowe fakty i

plotki...”.
• PTE, Pijarska 9, godz. 18:

doc. dr B. Jasiński — „Źródła
napięć ekonomicznych w trze­
cim świecie w latach 60-tych”.

trzeby gospodarki komunalnej
i mieszkaniowej. W szczególno­
ści zwiększone zostaną nakłady
na remonty kapitalne budyn­
ków. DZBM na remont budyn­
ków administracji państwowej
otrzyma 8 min zł, czyli o 5 min

więcej niż w roku bieżącym,
wzrośnie także o 1045 tys. zł
kwota na remonty budynków
prywatnych.

Lepiej niż dotychczas zabez­
pieczona również zostanie re­
alizacja zadań stojących przed
resortem oświaty i wychowania
oraz zdrowia i opieki społecz­
nej. W resorcie zdrowia np.
przewidziano wzrost wydatków
o ponad 1 min zł.

Podwyższenie kwot wydatków
w trzech najważniejszych re­
sortach nie rozwiąże jednak
całkowicie dotychczasowych tru­
dności w realizacji zadań go­
spodarczych dzielnicy. Dużych
kredytów nie uwzględnionych
w tym projekcie, wymagać bę­
dzie m. in. wykonawstwo re­
montów bieżących w placów­
kach szkolnych i wychowaw­
czych, odnowa sprzętu w o-

biektach opieki społecznej i

zwroty kosztów przejazdów cho­
rych do sanatoriów.

W czasie obrad przedstawiono
ponadto informację o realizacji
niektórych postulatów wybor­
czych oraz przedłożono sprawo­
zdanie z wykonania uchwały o

poprawie bezpieczeństwa i po­
rządku publicznego, a także w

sprawie realizacji przepisów o

przyjmowaniu i załatwianiu

skarg i wniosków, (n—11)

Budowniczowie

elektrowni —

już w 1968 roku

Przed dwoma laty powstało
w Krakowie Przedsiębiorstwo
Budowy Elektrowni i Przemy­
słu „Południe”. Rok ubiegły
przedsiębiorstwo to zakończyło
pomyślnie, a w tym roku mo­
że pochwalić sie jeszcze lepszy­
mi osiągnięciami.

Zadania produkcji podstawo­
wej 1967 r. budowlani tego za­
kładu wykonali do dnia 5 bm.

Tym samym do końca bie­
żącego roku przedsiębiorstwo
wykona dodatkową produkcję
o wartości 9 min zł.

Zadania te zrealizowano w

trudnych warunkach organiza­
cyjnych (przy równoczesnym
prowadzeniu ponadplanowych
robót eksportowych) — dzięki
ofiarności i sumiennej pracy
całej załogi.

i

Prawie 3 tys. studentów przeszło już wstępne praktyki
w Hucie im. Lenina, zapoznając się — w trakcie pracy —

z warunkami, w jakich przyjdzie im pracować po ukoił- i
czeniu studiów. Aktualnie wstępne praktyki odbywa 276
studentów AGH. Na zdjęciu: praktykanci w laboratorium

paliw i smarów Zakładu Badawczego HiL. (wb)
Fot. St. Gawliński

W 1968 roku

Miasto otrzyma ponad 12 tys. izb
Kraków ma już gotowy plan budownictwa mieszka­

niowego na rok przyszły. Jak podano na wczorajszym
posiedzeniu Komisji Budownictwa i Architektury RN —

w roku 1968 miasto otrzyma 5409 nowych mieszkań,
czyli 12 309 izb mieszkalnych.

W dalszym ciągu ciężar
budownictwa mieszkaniowego
przesuwany będzie na spół­
dzielnie, które przekażą do
użytku blisko 10 tys. izb mie­
szkalnych (co stanowi ponad
81 proc, całego ogólnomiej-
skiego budownictwa). Rada
Narodowa otrzyma w roku
przyszłym zaledwie 1,5 tys.
izb, głównie na przekwatero-
wywanie mieszkańców w

związku z odbudową Starego
Miasta.

Gros zadań inwestycyjnych
realizowanych będzie w roku
1968 na osiedlach: Bieńczyce
(ponad 3,3 tys. izb), Kozłówek
(1840 izb), Azory (ok. 1600 izb),
Dąbie (1550 izb) oraz w tzw. bu­
downictwie plombowym (ok.
1200 izb). W roku przyszłym roz-

pocznie się także budowa pierw­
szych domów na os. Mistrzejo-
wice.

Równolegle z wznoszeniem
budynków mieszkalnych plany
przewidują realizację tzw. in­
westycji towarzyszących o cha­
rakterze socjalno-usługowym. I
tak na terenie nowych osiedli
budowlani przekażą 16 pawilo­
nów handlowych, 28 placówek
usługowych, 1 aptekę i 1 pawi­
lon gastronomiczny (ta ostatnia
pozycja wydaje się śmiesznie
mała).

Jak podkreślali to wczorajsi
dyskutanci, choć przygotowanie
inwestycji na r. 1968 jest znacz­
nie lepsze niż w latach ubie­
głych — to jednak pewien nie­
pokój budzi nie przygotowanie
na czas dokumentacji technicz­
nej dla niektórych budynków
przez biura projektowe. Nadal

nierozwiązanym problemem po-
zostaje kwestia wyburzeń. W
roku 1968 trzeba będzie wygo­
spodarować aż ok. 300 mieszkań
zastępczych. Pytanie tylko —

skąd je wziąć? (ans)

Z obrad Komisji

Oświaty RN

• Akcja „nastolatki”
• Internaty

Komisja Oświaty RN m. Kra­
kowa podjęła wczoraj sprawę
obowiązku kształcenia zawodo­
wego nie pracującej i nie uczą­
cej się młodzieży w wieku od
15 do 18 lat, czyli tzw. akcję
„nastolatki”. Komisja uznała za

słuszne zamierzenia Kurato­
rium: stworzenie nowych form
uczenia zawodu w postaci rocz­
nych szkół zawodowych dla ab­
solwentów szkół podstawowych,
rocznych lub dwuletnich szkół

zawodowych dla młodzieży bez
świadectwa ukończenia szkoły
podstawowej, kilkumiesięcznych
kursów przysposabiających do

wykonywania określonego za­
wodu; przyjęcie od 1 II 1968
do owych szkół tej młodzieży,
która podejmic naukę z wła­
snej woli; wprowadzenie od 1

IXprzyszłegoroku obowiąz-
k u kształcenia zawodowego, za­
gwarantowanego, w miarę po­
trzeby, odpowiednimi rygora­
mi.

W 27 krakowskich interna-
natach nominalna liczba miejsc
wynosi 4.473 a liczba lokatorów
5.200 młodzieży. Tak więc zagę­
szczenie jest duże, a w niektó­
rych internatach bardzo duże
(np. w internacie Techn. Gór­
nictwa Odkrywkowego na 1 u-

cznia przypada 2,7 m kw.). W
trzech internatach są jeszcze
piętrowe łóżka. Budowa nowych
internatów jest więc ciągle pil­
nym problemem. Tu chcicli-
byśmy przypomnieć, że „Kabel”
podpisał swego czasu z wła­
dzami oświatowymi umowę w

sprawie ufundowania interna­
tu dla Tech. Elektrotechnicz­
nego. Jak dotąd realizacja tej
umowy nie może ruszyć z mar­
twego punktu, choć uczniowie
tej szkoły, mieszkający w b.

trudnych warunkach, to przy­
szli pracownicy „Kabla”, (wb)

Od 14 do 18 bm w Krakowie

XIV Festiwal Jazzowy
Po rocznej przerwie, Krakowski Jazz Klub „Helikon”

organizuje w naszym mieście w dniach od 14 do 18
bm. — XIV Festiwal Jazzowy. Krakowska impreza ma

już wieloletnie tradycje, jest kontynuacją tradycyjnych
„Zaduszek”, w których uczestniczyli najlepsi polscy
muzycy jazzowi.

Kupno
WARSZAWA 203 lub 204

kupię. Wiadomość: Kra­
ków, lei. 202-93 po godz.
19. 120942-g

PRASĘ hydrauliczną o

nacisku ponad 200 atmo­
sfer — kupię. Kazimierz
Jaremek, Zemborzyce k.
Lublina. K-11439

Sprzedaż
AKERMANY sprzedaje z

dostawą wagonową. Za­
kład Wyrobów Ceramicz­
nych cegielnia E. Łuk-
sza, w Kościelniku, p-ta
i powiat Lubań Śląski.
SKODĘ 1101 po remoncie

sprzedam. Stanisław Ry­
ba, Nowy Sącz, Nawojo-
wska 82. S-112543

Roboty
TAPICERSKO-
STOLARSKIE
wykonuje na zlecenia osób prywat­
nych Zakład Stolarsko - Tapicerskl

Krakowskiego Przedsiębiorstwa
Usługowego PT „RENOWACJA”

w KRAKOWIE, ul. KOŚCIUSZKI 54

telefon 544-72

KOMUNIKATY

Szpital Miejski w Rabce unieważnia zagubioną
pieczątkę o treści: „Lekarz Dyżurny Szpitala im.
J. Korczaka w Rabce-Zdroju”.

Powiatowy Komitet Zjednoczonego Stronnictwa

Ludowego w Olkuszu — unieważnia zagubione za­
świadczenie rejestracji powielacza oraz zezwolenia
na zakup matryc, nr Fz-114/1/63, wydane przez Pow.
Pełnomocnika Wojewódzkiego Urzędu Kontroli

Prasy, Publikacji i Widowisk w Olkuszu, dnia 4
I 1963 r. K-11349

Unieważnia się zagubioną pieczątkę o treści: —

PSS „Górnik”, Brzeszcze Sklep nr 29.

Krakowskie Przedsiębiorstwo Usługowe PT „Reno­
wacja” unieważnia zagubioną pieczątkę o treści:
Pełnomocnik ds. koordynacji Usług Szklarskich

„Renowacja” (-) Kuś Władysław.

Zakład Mleczarski Nowa Huta — Krzeslawice 4 —

zatrudni natychmiast 3 MECHANIKÓW URZĄ-
DZEN CHŁODNICZYCH, KONTROLERA SPRAW.
NOSCI TECHNICZNEJ SAMOCHODÓW, KIEROW­
CÓW z 1, II kategorią prawa jazdy. Warunki pła­
cy 1 pracy do omówienia w Zakładzie.

Stary Teatr w Krakowie, ul. Boh. Stalingradu 11,
zatrudni natychmiast TAPICERA. — Warunki pła­
cy 1 pracy wg Układu Zbiorowego Pracy, obowią­
zującego w instytucjach artystycznych. — Infor­
macji udziela Referat Personalny, tel. 224-43.

Gminna Spółdzielnia „Samopomoc Chłopska”
w Szczucinie, pow. Dąbrowa Tarn. — zatrudni na­
tychmiast KIEROWNIKA RZEZNI I MASARNI. —

Warunki pracy i płacy do omówienia w Zarządzie
GS, codziennie od godziny 8 do 16.

Pamięci wybitnego uczonego

KOCIOŁ PAROWY
typu ESK.A, nowy lub używany, w bar­
dzo dobrym stanie technicznym, o pow.
ogrzewczej 14 lub 18 m*, KUPIĄ PILNIE

Krakowskie Zakłady Drzewne PT

Kraków, ul. Tatarska 5 — telefon 577-83

Unieważnia się zagubioną pieczątkę o brzmieniu:
Szkoła Podstawowa w Dobranowicacb.

Unieważnia się zagubioną pieczątkę o brzmieniu:

Spółdzielnia Pracy „Beskid” Wadowice — Beto-
niarnia Grodzisko, oraz książeczkę czekową nieli­
mitowaną z czekami od nr 275946 do nr 275960.

Unieważnia się skradzioną pieczątkę o treści:
Krakowskie Przedsiębiorstwo Produkcji Leśnej
„Las” Rejon w Bochni Punkt Skupu Dziczyzny
Kraków 2. K-11304

PRZETARGI

Przerwa w dostawie

prgdu
Zakład Energetyczny Kraków-

Miasto przeprasza odbiorców za

przerwę w dostawie energii e-

lektrycznej w dniu 14 grudnia,
od godz. 7 do 16, w osiedlu
wiejskim Bieńczyce.

Informacji udziela Rejon Ener­
getyczny Nowa Huta, tel. 412-10.

W dniu 12 bm. w drugą ro­
cznicę śmierci prof. dr Jana
Sehna dyrektora Instytutu
Ekspertyz Sądowych, założy­
ciela i pierwszego kierowni­
ka Zakładu Kryminalistyki
Uniwersytetu Jagiellońskiego,
Pełnomocnika Ministra Spra­
wiedliwości do spraw ściga­
nia zbrodniarzy hitlerowskich
— odbyło się w Zakładzie
Kryminalistyki Katedry Pra­
wa Karnego UJ uroczyste se­
minarium podyplomowe po­
święcone omówieniu działal­
ności i twórczości prof. dr
Jana Sehna. Seminarium, na

które przybyła wdowa po
Profesorze — Zofia Sehnowa
prowadził obecny kierownik
Zakładu Kryminalistyki doc.
dr Tadeusz Hainausek. Scha­
rakteryzował on sylwetkę
prof. Sehna.

Następnie zabrał głos przy­
były z Warszawy kierownik
Zakładu Kryminalistyki Ko­
mendy Głównej MO płk dr
Ryszard Zelwiański, który o-

mówił działalność prof. Seh-

na, wybitnego uczonego i
biegłego sądowego. W semi­
narium wzięli udział absol-

Do udziału w tegorocznym
konkursie zaproszono wielu
czołowych polskich zespołów,
wybitnych solistów. „Gwoź­
dziem” imprezy będzie występ
kwartetu węgierskiego prowa­
dzonego przez światowej sła­
wy kontrabasistą Aladara Pe-
ge. Niezmiernie interesująco za­
powiada się występ dwudzie­
stokilkuletniego niewidomego
pianisty, prawdziwej rewelacji
ostatniego „Jazz Jamboree” w

Warszawie — Mieczysława Ko­
sza.

Krakowski festiwal zaczyna
się 14 bm. spotkaniem z muzy­
kami i działaczami Polskiej Fe­
deracji Jazzowej. Inauguracyj­
ny koncert odbędzie się 15 bm.
w piwnicach w Krzysztoforach.

W kilku zdaniach...

Fabryka Supertomasyny
„Bonarka" opiekuje się Szko­
łą Podstawową nr 57 w Pia­
skach Wielkich. Ostatnio Ko­
mitet Opiekuńczy zorganizo­
wał tam wystawę książek
społeczno-politycznych i spot­
kanie aktywu miejscowego.

*

Dobrym pomysłem było
zorganizowanie w kawiarni
„Feniks” malej „galerii" ma­
larskiej. Jako pierwszy wy­
stawia swe prace — Marian

Konarski, artysta malarz, o-

becnie pracujący nad projek­
tem pomnika wdzięczności,
który ma stanąć w Chrzano­
wie.

W drugim dniu festiwalu, rów­
nież w Krzysztoforach wystą­
pią zespoły i laureaci konkur­
su „Jazz nad Odrą 1967”. W
dniu 17 bm. organizatorzy prze­
widzieli aż 3 koncerty w sa­
lach Filharmonii. Koncert fi­
nałowy odbędzie się o godz.
20.30 (wystąpią na nim kwar­
tet Stańki, big-band z Chorzo­
wa, zespół A. Pege) i połączo­
ny zostanie z przyznaniem naj­
lepszemu polskiemu muzykowi
jazzowemu dorocznej nagrody
„Złoty Helikon”. (ans)

Ruch jednokierunkowy
na Stolarskiej

Wydział Komunikacji RN m.

Krakowa zawiadamia uprzejmie
wszystkich użytkowników dróg,
żeod13bm.1967r.do10II
1968 r. w ulicy Stolarskiej obo­
wiązywać będzie ruch jedno­
kierunkowy od ul. Siennej do
ul. Dominikańskiej w związku
z wymianą gazociągu. Równo­
cześnie w tym czasie zostanie
zlikwidowany postój taksówek
znajdujący się obecnie na ul.
Stolarskiej.

Fundusz Wczasów Pracowniczych, Zarząd Okręgu
w Zakopanem, ul. Witkiewicza 20 — SPRZEDA
W DRODZE PRZETARGU NIEOGRANICZONEGO

wycofany z eksploatacji samochód osobowy „War­
szawa” M-20, nr rej. 01-77KG — cena wywoławcza
wynosi 36.000 zł.

Przetarg odbędzie się w dniu 28 grudnia 1967 r„
o godzinie 10, w garażu domu wypoczynkowego
FWP „Iskra” w Zakopanem, ul. Grunwaldzka 25.

Przystępujący do przetargu obowiązani są naj­
później w przeddzień przetargu wpłacić w kasie

FWP, Zakopane, ul. Witkiewicza 20 — Dział Go­
spodarki Pomocniczej, wadium w wysokości 10

proc, ceny wywoławczej.
Oględzin pojazdu dokonać można w dnie pow­

szednie, od godziny 10 do 12, po uprzednim poro­
zumieniu się telefonicznym — nr tel. 30-06.

W przetargu mogą brać udział spółdzielnie, orga­
nizacje społeczne, osoby fizyczne i przedsiębior­
stwa nieuspołecznione, odpowiadające warunkom

Zarządzenia Ministra Komunikacji z dnia 28 I 1966 r.

(M. P. Nr 4, poz. 32). K-11401

Spotkanie z radnymi
Dziś odbędą się spotkania o

godz. 15 pracowników trans­
portu kombinatu im. W. Lenina
z udziałem posła K. Kurasia
o godz. 18 w świetlicy MPK

przy ul. Bocheńskiej 4, o godz.
18 w Szkole nr 38, o godz. 14
w świetlicy WSK przy ul. Wro­
cławskiej 53.

Fabryka Kosmetyków- „MIRACULUM” w Krako­
wie, ul. Zabłocie 23 — OGŁASZA PRZETARG NIE­
OGRANICZONY na dostawę w 1968 r. pędzelków
do tuszu płynnego, do rzęs, z włosia borsuczego
lub z włosów z uszu bydlęcych uszlachetnionych,
z trzonkiem polistyrenowym i nasadką, w ilości:

1) I kwartał — 40.000 szt.

2) II kwartał — 80.000 szt.

3) III kwartał — 60.000 szt.

4) IV kwartał — 60.000 szt.

Udział w przetargu mogą brać przedsiębiorstwa
państwowe, spółdzielcze i prywatne.

Oferty z wzorami i ceną, w zalakowanych ko­
pertach z napisem „przetarg”, należy przesyłać pod
adresem Fabryki, do dnia 27 grudnia 1967 r.

Komisyjne otwarcie ofert nastąpi w dniu 28 grud­
nia 1967 r. — Wszelkich informacji udziela Dział

Zaopatrzenia, gdzie można zapoznać się z dotych­
czasowymi wzorami.

Zastrzega się prawo dowolnego wyboru oferenta
bez podania przyczyn. K-11325

PRACOWNICY POSZUKIWANI

11, LARYNGOLOGICZNY: Koper­
nika 23a, OKULISTYCZNY: Ko­
pernika 38, UROLOGICZNY:

Grzegórzecka 15, NEUROLOGICZ­
NY: Kobierzyn, PEDIATRYCZNY:
Prokócim.

POGOTOWIE
RATUNKOWE

TEATRY
IM. SŁOWACKIEGO: Nad brze­

gami Newy — 19.15, STARY: Bła­
żej — 19.15, KAMERALNY: Łaź­
nia — 19.15, ROZMAITOŚCI: Ham­
let — 18, LUDOWY: Wiśniowy
sad — 19.15, OPERETKA: Niedzie­
la w Rzymie — 19.15, GROTESKA:

Amina — 11 (o 17 zamkn.) .

IM. SOLSKIEGO w Tarnowie:

Potop — 15.

APOLLO: Fantomas (fr„ 11 lat)
— 10, 12.30 Gentelman z Cocody
(fr., 14 lat) — 15.45, 18, 20.15. CHE­
MIK: Szatan (wł., 16 lat) — 19.
DOM ŻOŁNIERZA: Kwaidan czy­
li opowieści niesamowite (jap., 16

lat) — 15.30. KIJÓW: Wojna i po­
kój I i II s. (ZSRR, 14 lat) — 17.30.

KULTURA: Fatalny list (ang., 11

lat) — 18, 20.15. MELODIA: Mał­
żeństwo po włosku (wł., 16 lat) —

16, 18, 20. MASKOTKA: Złodziej
samochodów (radź., 11 lat) — 15.30,
17.45, 20. WISŁA: Upadek Cesar­
stwa Rzymskiego (USA, 12 lat) —

16, 19. MINIATURKA: Nagie o-

strze (ang., 16 lat) — 10, 12, 17, 19.

Bajki dla dzieci — 15, 16. TĘCZA:
Niedziela sprawiedliwości (poi.,
16 lat) — 17.30, 19.30 . MIKRO: Sa­
motna (ZSRR, 16 lat) — 18, 20.
MŁODA GWARDIA: Boccaccio 70

(wł., 18 lat) — 12.30, 14.45, 17, o 20

(zamkn.). SZTUKA: Wstręt (ang.
18 lat) — 10, 12, 16, 18, 20.15.
UCIECHA: Galia (fr., 18 lat), 15.45,
18, 20.15. WANDA: Włóczęgi Pół­
nocy (USA, 11 lat) — 10.30 (zamkn.)
12.45, 16, 18 BS 38—15 (NRD, 14 lat)

— 20. WARSZAWA: Quentin Dur-
ward (USA, 11 lat) — 15.45, 18,
20.15. WOLNOŚĆ: Działa Nava-

rony (ang., 14 lat) — 16, 19.
WRZOS: Zemsta OAS (fr., 16 lat)
— 15.45, 18, 20.15. ZDROWIE: Dwie
noce jednego dnia (jug., 16 lat)
— 19. ZWIĄZKOWIEC: Śmierć
Belli (fr., 16 lat) — 17, 19.

KINA W NOWEJ HUCIE

ŚWIATOWID: Wyrok w No­
rymberdze (USA, 16 lat) — 16,
19.30. ŚWIATOWID M. SALA:

Mały bohater (ZSRR, 7 lat) —

15, 17, 19. ŚWIT: Pollyanna (USA,
11 lat) — 15.30, 18, 20.30 . BALLA­
DYNA: Długość pocałunku 90

(czesk. 16 lat) — 17, 19. SFINKS;
Hokeiści (radź., 11 lat) — 15.45,
18, 20.15. ENERGETYK: Szechere-
zada (fr., 16 lat) — 17, 19. POD-

ŁĘŻE — Orion: Człowiek z foto­
grafii (Jug., 14 lat) — 18. PROKO-
CIM — ZZK: Cena odwagi (bułg.,
16 lat) — 18.

ZOO (Las Wolski) — codziennie
od godz. 9 do zmroku.

Siemiradzkiego 1 — wypadki 09
zachorowania
i przewozy 395-00 , 395-01, 395-02

Grzegórzki 209-01, 205-77

Podgórze 625-50, 657-57
Nowa Huta 422-22, 417-70

APTEK i
Karmelicka 23 (tlen), Długa 4,

Krakowska 1, Al. 29 Listopada
17, Pstrowskiego 94, Nowa Huta —

Os. Teatralne 28 (tlen).

CHIRURGICZNY: Trynitarska 11,
INTERNISTYCZNY: Trynitarska

PROGRAM I

9.40 Ulubione przeboje. 10.00

,.Pierożek drewniany” — fragm.
opow. 10.20 Muz. ros. 11 .00 Muz.
dla wszystkich. 11 .40 Kielecka
.kronika kulturalna. 11.55 Kom. o

st. wód. 12.05 Wiad. 12.10 Muz.
lud. narodów radź. 12.25 ,,Rolni­
czy kwadrans”. 12.40 „Więcej, le­
piej, taniej”. 13.00 Dla kl. I i II?

„Przygody Leśnego Ludka” —

„Nigdzie lepiej niż przy piecu” —

baśń. 13.25 Kwadrans z ork. gita­
rową T. Garretta, 13.40 Swojskie
melodie. 14.00 „List z Polski” —

Kraków. 14.15 Muz. skandynaw­
ska. 15.00 Wiad. 15.05 „Nasze spot­
kania” - NRD. 15.25 Mel. wło­
skie. 15.35 Utw. skrzypcowe komp.
polskich. 15.50 „Z księgarskiej la­
dy”. 16.00 „Popołudnie z młodo­
ścią”. 17.55 Wiad. 18.00 Brzydkie
słowa o pięknej muzyce. 18.45

Kurs podst. jęz. franc. 19.00 „Z
księgarskiej lady”. 19.10 „Wiej­
skie spotkania”. 19.25 „5 minut
o wychowaniu”. 19.30 Konc. ży­
czeń. 20.00 Dziennik. 20.31 Lirycz­
na piosenka o zimie. 20.35 „Nad
śnieżną równiną” — poezje S. Je­
sienina. 21 .05 Koncert Chopinow­
ski z nagr. S. Richtera. 21 .37 Ksią­
żki, które na was czekają. 22.07
Studenci PWSM w Katowicach
na Międzynar. Festiwalu Młodz.
w Bayreuth, 22.47 Melodie o bar­
wach nocy. 23.00 II wyd. dzienni­
ka. 23.10 Wiad. sport. 23.15 Mel.
tan. 23.40 Jazz na dobranoc. 24.00
Wiad. 0.05—3 .00 Program nocny z

Łodzi.

PROGRAM II

8.30 Wiad. 8 .35 Przerwa w emisji
progr. dla Krakowa i Rzeszowa.
13.00 Konc. muz. klas. 13.45 „Ko­
biety z Messyny” — frag. pow.
E. Vittorini. 14.00 Polskie tańce
ludowe. 14 .10 Spotkanie z pio­
senką radź. 14 .30 „Pod fabrycz­
nym dachem”. 14.45 „Błękitna
sztafeta”, 15.00 Gra dqet fort.
Wacław Kisielewski — Marek To­
maszewski. 15.10 Konc. z nagr.
chóru a cappella PR i Tel. w Kra­
kowie pod dyr. Zb. Toffla. 15.30
Dla dzieci star. — „Zapraszamy
na orbitę” — mag. naukowo-
techn. 16.00 Wiad. 16.05 Publicy­
styka międzynar. 16.15 „Jakie są

pytania” — aud. ze spotkania
środowisk. 16.40 Zazdrość i eks­
taza w rytmie tanga. 16.50 Wiad.
ziemi rzesz. 17.00 Aud. aktualna.
17.15 „Z twórczości F. Men­
delssohna”. 18.00 Dziennik krak.
18.10 Aud. oświat. 18.25 Polskie

zesp. rozrywk. 18.45 Aktualny fel.

ekonomiczny. 19.00 Wiad. 19.05
Muz. 'i aktualn. 19.30 „Anna sio­
stra króla” — słuch. 20.30 Fel.
muz. J. Waldorffa. 21 .00 Z kraju
i ze świata. 21 .27 Kronika sport.

sprawozd. z międzynar. meczu

koszykówki męskiej o Puchar

Europy AZS — Juventud (Hisz­
pania). 22.00 Melodie. 22 .10 Rozmo­
wa literacka — o nowościach

wyd. 22 .25 Muz. tan. 22.35 Między­
narodowy Uniwersytet Radiowy
— OIRT cykl: „Nauka w służbie

pokoju” — wywiad z prof. dr Wł.
Vondraczkiem na temat „Warto­
ściowanie w ocenie psychiatry”.
22.55 Konc. 23.50 Ostat. wiad.

9.05 „Nawet najlepszego złamie

intryga” — film z serii: „Święty”
9.55 Dla szkół: Wych. obywatel­
skie (kl. VII) „Troska o zdrowie”

(KR). 10.25—10.55 Przerwa. 10.55
Dla szkół: Fizyka (kl. VII) „Zasa­
da bezwładności”. 11.25—15.40
Przerwa. 15.40 Progr. dnia. 15.45
Politechnika TV: Mat. I r. „Po­
chodna funkcji”, cz. V . 16.25 Po­
litechnika TV: Mat. I r. „Fun­
kcje hiperboliczne”. 16.55 Dzien­
nik TV. 17.00 Dla dzieci: „Pan
Półka i spółka”. 17.20 Dla dzieci
film z serii: „Bolek i Lolek na

wakacjach”. 17.30 PKF. 17.40 „Syl­
wetki X Muzy” (St. Milski). 18.10
Telekram. 18.20 „Kronika” (KR).
18.35 „Afrodyta i karabiny” 18.50
Wszechnica TV: „Żle się bawicie
— czyli rzecz o zabawkach”. 19.20
Dobranoc. 19.30 Dziennik TV. 20.05

„Nawet najlepszego złamie in­
tryga” — film z serii „Święty”.
20.55 „Światowid”. 21.25 „Scena
Muzyczna” — „Usziko” opera ka­
meralna. Muz. T . Paciorkiewicz.
Libretto — Zb. Kopalko. reż. B .

Trukan. 22.10 Dziennik TV. 22 .25

Progr. na jutro. 22.30 Poli­
technika TV: Mat. I r. „Pochod­
na funkcji” cz. V . 23.05 Politech­
nika TV: Mat. I r. „Funkcje
hiperboliczne”.

Przedsiębiorstwo Usług Reklamowych „REKLAMA”
— Kraków, ul. Pawia 6 — zatrudni natychmiast
KIEROWNIKA DZIAŁU ORGANIZACJI PRODUK­
CJI — inżyniera względnie technika elektryka,
możliwie z uprawnieniami budowlanymi oraz gru­
pą IV BHP — warunki płacy do uzgodnienia,

Z SZKLARZY - DMUCHACZY RUREK NEONO­
WYCH — płaca wg stawek akordowych.

Cementownia „SZCZAKOWA” w Jaworznie przyj-
mie natychmiast do pracy INŻYNIERA MECHANI­
KA i 2 TECHNIKÓW MECHANIKÓW do Działu Gl.

Mechanika, INŻYNIERA GÓRNIKA, KIEROWNI­
KA ZAKŁADOWEGO DOMU KULTURY i BIBLIO­
TEKARKĘ (KARZA) do ZDK. — Podania z odpisa­
mi świadectw należy kierować: Dział Kadr 1 Szko­
lenia Cementowni „SZCZAKOWA” w Jaworznie.

Przedsiębiorstwo Instalacji Przemysłowych „IN-
STAL” — w Nowej Hucie-Kraków-Łęg, ul. Cen­
tralna — przyjmle natychmiast PALACZY KOTŁO­
WYCH z uprawnieniami do obsługi kotłów nisko-

prężnych. SLUSAHZY WYSOKO KWALIFIKOWA­
NYCH z długoletnią praktyką, MECHANIKÓW SA­
MOCHODOWYCH, ELEKTRYKA SAMOCHODOWE­
GO, KIEROWCÓW z 1 i U kat. prawa jazdy,
UKŁADACŻY IZOLACJI TERMICZNEJ oraz RO­
BOTNIKÓW NIEKWAI.IFIKOWANYCH do robót

ziemnych. Wynagrodzenie wg Układu Zbiorowe­
go "Pracy w budownictwie.

Dla zamiejscowych hotel robotniczy zapewnio­
ny. Podania przyjmuje Dział zatrudnienia I Szko­
lenia, pokój nr 104. — Dojazd tramwajem linii

4, 5 lub 15, do Czyżyn, następnie autobusem 125.

Przedsiębiorstwo Przemysłowe Budowy Huty im.
Lenina — zatrudni INŻYNIERA MECHANIKA,
z praktyką konstruktorską, na stanowisku st. in­
żyniera w Dziale Gl. Mechanika, PRACOWNIKÓW
FIZYCZNYCH w zawodzie ELEKTRYK oraz RO­
BOTNIKÓW NIEKWALIFIKOWANYCH — męż­
czyzn w wieku ponad 18 lat.

Warunki pracy i płacy wg Układu Zbiorowego
Pracy w budownictwie, z możliwością uzyskania
dodatkowej premii, wypłacanej na najważniejszych
budowach Huty im. Lenina. — Zakwaterowanie
w hotelach robotniczych (bezpłatne) — na miejscu
tanie wyżywienie w stołówkach.

Dla chcących zdobyć kwalifikacje zawodowe

istnieje możliwość uczęszczania do szkół wieczoro­
wych 1 przyuczenia w zawodzie budowlanym na

kursach wewnątrzzakładowych.
Do podjęcia pracy należy zgłaszać się z ważnym

dowodem osobistym, ze skreśleniem (wymeldowa­
niem) w książeczce wojskowej.

Zgłoszenia należy kierować: Dział Zatrudnienia
1 Płac PPB HiL. — Dojazd z Ronda tramwajem
nr 4 1 5, przedostatni przystanek przed Walcownią.

Rolnicy,
Ogrodnicy,

Dziaikowcy!
Informujemy uprzejmie, że w najbliższym
czasie rozpoczniemy wysyłkę najnowszego
CENNIKA NASION WARZYW 1 KWIATÓW

do naszych stałych odbiorców.

Pozostali zainteresowani zakupem nasion ogro­
dowych z terenu województwa krakowskiego,
kieleckiego i rzeszowskiego, mogą żądać pi­
semnie nadesłania tegoż cennika. Ze względu
na ograniczony nakład prosimy o szybkie
składanie zamówień.

DZIAŁ WYSYŁKOWY

OKRĘGOWEJ CENTRALI NASIENNICTWA
OGRODNICZEGO i SZKÓŁKARSTWA

W KRAKOWIE, Ul. RYDLA 55

TECHNIKA — TECHNOLOGA PRODUKCJI MIĘ­
SNEJ — zatrudnią na stanowisku majstra Spół­
dzielcze Zakłady Spożywcze „Fructona” w Tarno­
wie, ul. Franciszkańska 4 — tel. 39-2? .

Wielobranżowa Spółdzielnia Inwalidów w Tarno­
wie, pi. Kazimierza 5 — przyjmie EKONOMISTĘ
do spraw zaopatrzenia branży odzieżowej, TECH­
NIKA MECHANIKA d. s. inwestycji, TECHNIKA
MECHANIKA na stanowisko kierownika zakładu

remontowego, ASYSTENTA SOCJALNEGO. — Wy­
magane wykształcenie wyższe lub średnie technicz­
ne ewentualnie ekonomiczne z odpowiednią prak­
tyką. — Warunki pracy i płacy do omówienia na

miejscu. K-11383

Powszechna Spółdzielnia Spożywców w Żywcu, ul.
Wesoła 1, zatrudni natychmiast w swoim Oddzia­
le Remontowo-Budowlanym INŻYNIERA lub TE-

CHNIKA BUDOWLANEGO z uprawnieniami bu­
dowlanymi na stanowisko zastępcy dyrektora —

oraz 2 TECHNIKÓW BUDOWLANYCH. — Płaca do

uzgodnienia. Podania wraz z załącznikami należy
składać w Dziale Spraw Pracowniczych PSS —

Żywiec, ul. Wesoła 1. K-11365

Spółdzielnia Pracy Przemysłu Skórzanego „Watra”
w Piwnlcznej-zdroju, ul. Węgierska 20 — powiat
nowosądecki — zatrudni natychmiast KIEROWNI­
KA PRODUKCJI OBUWIA. — Wymagane kwalifi­
kacje: co najmniej technikum przemysłu skórza­
nego — dział obuwniczy oraz praktyka zawodowa.

Warunki pracy i płacy do omówienia na miejscu
z Zarządem Spółdzielni, w oparciu o Uchwałę
CZSP Nr 206 z 1966 r. K-11381

DYWANY i KILIMY

y

Zguby

RYNEK GŁÓWNY 14.

przyjmuje wyłącznie

odbiera z domu, a po wyczyszczeniu
dostarcza z powrotem, własnym
transportem ■— na terenie miasta

Krakowa, w godzinach od 11 do 18

PRALNICZA SPÓŁDZIELNIA PRACY
KRAKÓW,
Zamówienia
Dział Usług Spółdzielni — Kraków,
ul. Bracka 13 (parter oficyna) —

teł. 560-01, w godzinach od 8 do 15.

Opłata za transport wynosi 20 proc,
wartości usługi. — Termin wykona­

nia 10 dni.

TEJCIIMAN Aleksandra,
zam. Nowa Huta, Na Sto­
ku 18/33, zgubiła zaświad­
czenie o rejestracji po­
datkowej kiosku 744 Na
Stoku — wydane przez
PUPiK „Ruch” Nowa
Huta. H-120013

NOWAK Jerzy, urodzony
25. II 1952 r. w Żeganiu,
zam. w Kozach nr 689 —

pow. Bielsko-Biała, zgu­
bił legitymację szkolną
nr 111, wydaną dnia 9.
IX 1967 przez Technikum
Elektryczne w Kętach.

ŁUPKA Jan, Wolbrom —>

Armii Czerwonej 47, zgu­
bił przepustkę nr 1130 —

wydaną przez Hutę Szkła
Jaroszowiec. 0-118512

ZABŁOCKA Zofia, zam.

Żywiec, osiedle Krasiń­
skiego II 9/27, zgubiła bi-
let miesięczny na trasę
Żywiec—Radziechowy —

wydany przez PKS w Ży­
wcu. 2-113508

GRACZ Helena, Skawa
nr 325, zgubiła legityma­
cję służbową nr 124/65 —

uprawniającą do 50 proc,
zniżki kolejowej, wydaną
przez PPRN Wydział
Oświaty w Myślenicach,
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